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Towarzyszki i Towarzysze! Robotnice i Robotnicy!
Pamiętajcie o organizowanym przez P. P. S. „Dniu Kobiet" 25-go marca.

D 71Ć 0 godz. 10 rano w sali kina „Eden* przy ul. Czer- 
^ makowskiej Nr. 191, odbędzie się

Wielki wiec polityczny,
na którym przemawiać będą tow. poseł Z« Prpussowa. Wósz- 
czvfiska. Harlleb Skarżyński, Sokołowski i Ziółkowski.

Ubezpieczenie od bezrobocia.
Uchwalona przez Sejnn w  drugiem czy

taniu ustawa posiada poważne braki. Winę 
za lo ponosi przedew-szystkiem Rząd, który 
zastawiając się koniecznością oszczędzania 
w okresie naprawy skarbu, przyczynił się 
do zwężenia zakresu ubezpieczonych, a d ą 
żył również do obniżenia świadczeń. A r
gumenty rządowe nie były przekonywające. 
Naprawa skarbu nie maże się dokonywać 
tylko kosztem rzesz pracujących. A tym
czasem tak samo jak i projukt rządowy, u- 
stawa przyjęta przez Sejm odmówiła prawa 
do ubezpieczenia licznym grupom pracow
ników: robotnikom rolnym, chałupnikom,
służbie domowej, pracownikom umysło
wym. Kazano im czekać lepszych czasów, 
aczkolwiek konstytucja w art. 102 prawo do 
ubezpieczenia na wypadek braku pracy za
pewnia wszystkim pracownikom. Już dziś 
dotkliwie odczują tę niesprawiedliwość pra
cownicy biurowi, którzy są narówni z robot
nikami usuwani w razie zamykania zakła
dów pracy. Redukcja w urzędach, kryzys 
w bankowości wywołują znaczne bezrobo
cie wśród inteligencji pracującej. Pomoc 
społeczna jest tu konieczna.

Sejm przyjął wniosek, że Rząd może 
rozciągnąć ubezpieczenie również na p ra
cowników biurowych. W  ten sposób hie 
zamknięto im drogi do ubezpieczenia tak 
bezwzględnie, jak tego chciała komisja. Mo
żna się jednak obawiać czy wobec tenden
cji Rządu do zwężania zakresu ubezpieczo
nych, pracownicy biurowi będą mogli korzy
stać z zasiłków w razie przymusowego bra
ku pracy.

Zarówno w komisji, jak i na plenum 
Sejmu walczyliśmy o to, ażeby pomoc dla 
bezrobotnych była wydatna. Rozumiemy, 
ie  w czasie kfyzy.su zasiłek nie może być 
równy zarobkowi robotnika pracującego, jak 
.tego chciał p. Łańcucki. Wymagałoby to 
olbrzymich funduszów j skłaniało do nadu
żyć jednostki niesumienne. ' Ale skala ży
cia nie powinna się zbytnio obniżyć. Ludzie 
zdolni i chętni do pracy nie mogą się stać 
tłumem pauprów, nie mogą ich rodziny być 
skazane na nędzę, choroby, wyrodnienie. 
Gdyby przyjęto, juk tegochriał Rząd, że za
siłki i " kładki-oblaczan e być mają od prze
ciętnych zarobków niewykwalifikowanego 
robotnika, to zasiłki, wynoszące 30%—50% 
tych zarobków, byłyby niezmiernie niskie, 
nie wystarczałyby na na/j skromniejsze na
wet życie. Przytpm bardziej pokrzywdzeni 
byliby robotmcy lepiej zarabiający, gdyż o- 
trzy m ^a lih y  drobną cząstkę swego zarob
ku. Odwrotnie znów od małych i dużvch 
Zarobków wkładka  byłaby ta  sama. Po
krzywdzony więc byłby robotnik gorzej za
rabiają*^’ gdyż -musiałby opłacać wkładkę
tftasunkowo w ,ęxszą. . . . .

7 a r6wP° komisja, ,iak  i Sejm  uznały

stanowisko Rządu za  niesłuszne. W kładki 
i zasiłki mają być obliczane od faktycznego  
zarobku, jaki otrzymywał ostatnio ubezpie
czony.

Głównem źródłem, z którego czerpać 
ma swe dochody fundusz ubezpieczeniowy, 
mają być wkładki zakładów pracy oraz do
płaty ze skarbu państwa.

Z alk ład pracy wpłaca 2% zarobku każ
dego robotnika, z tego 114% płaci praco
dawca, 14% zaś robotnik. Wniosek nas<z 
o zwolnienie robotników  od wkładek został 
odrzucony. Dopłata skarbu miała wynosić 
według projektu komisyjnego 65% tego, co 
płaci zakład pracy. Połową jednak należ
nej kwoty może Rząd .obciążyć samorządy. 
Tego obciążenia gmin obawiały się stron
nictwa włościańskie.

Najbardziej zagalopowało się „W y
zwolenie", które chcąc, by Rząd mógł spro
stać należnym od niego dopłatom bez po
mocy gmin zaproponowało zmniejszyć do
płaty skarbowe z 65%, projektowanych 
przez komisję, do 40% w stosunku do wkła
dek zakładów pracy. Ta poprawka posła 
Poniatowskiego została przyjęta. Powstaje 
obawa, że przy zmniejszeniu dopłat skar
bowych fundusz ubezpieczeniowy może być 
niedostateczny. Odnośnie do opłat przy
jęto niezmiernie ważną poprawkę tow. Żu
ławskiego, w myśl której ci przedsiębiorcy, 
którzy zmniejszają ilość zatrudnionych ro
botników więcej niż o 10% lufb ilość dni ro
boczych więcej niż o 2 dni w tygodniu, o- 
płacają w ciągu 3 miesięcy całą wkładkę, 
jaka się od nich należała przed redukcja, 
lub przed zamknięciem zakładu pracy.

Wnioskodawca proponował ażeby do 
tych wkładek skarb państw a nie dopłacał, 
to jednak zostało odrzucone.

Dzięki przyjęciu wniosku tow. Żuław- 
skiego przedsiębiorcy przyczyniający się do 
powiększenia bezrobocia będą przynajmniej 
zasilali fundusz ubezpieczeniowy.

Do otrzymywania zasiłków mają być 
upoważnieni również ci, k tórzy pracują 3 
lub mniej dni w tygodniu... Zasiłek ich ma 
być zależny od ilości dni przepracowanych.

Wysokość zasiłków wynosi od 30—50% 
w stosunku do zarobku i uzależniona jest 
od stanu rodziny. Poprawka P. P. S. i N. 
P. R., podwyższająca normy do 40 — 70% 
została odrzucona.

Pravuo do zasiłku posiadają robotnicy, 
którzy pracowali conajmniej 20 tyg. w cią
gu roku przed zgłoszeniem swego bezrobo
cia. Winni om w ciągu miesiąca zarejestro
wać się w państwowym urzędzie pośred
nictwa pracy. O ile nie zostanie bezrobot
nemu zaofiarowana odpowiednia praca po 
10 dniach od dnia zarejestrow ania się, o- 
trzymuje on zasiłek. W y p ła ta  zasiłku trwa 
13 tygodni, czas te a  jednak może być prze

dłużony do 17 tyg. Nasze wnioski przedłu
żające ten termin zostały odrzucone.

Funduszem ubezpieczeniowym zarzą
dzają Zarząd Główny i podległe mu Zarzą
dy Obwodowe. W  skład Zarz. Gł. wcho
dzi 4 przedstawicieli rządu, 6 robotników, 
4 pracodawców i 4 .przedstawicieli samo
rządów. W skład zarządów obwodowych: 
1 przedstawiciel rządu, 3 robotników, 2 pra
codawców i 2 przedstawicieli samorządów. 
Dla przeprowadzania akcji ubezpieczenio
wej zarząd obwodowy tworzy własne biu
ra, lub też przekazuje poszczególne czyn
ności, jak rejestrację bezrobotnych, ścią
ganie wkładek i wypłatę zasiłków urzędom 
pośrednictwa pracy, samorządom, lub insty
tucjom społecznym. Z pośród tych ostat
nich komisja wyłączyła związki zawodowe

przez dodanie słów „o charakterze publiez- 
no-prawnym“. Wnosiliśmy przeto o skre
ślenie tego ograniczenia. Większość jed
nak Sejmu opowiedziała się za utrzyma
niem tych słów. Najbardziej zdumiewające 
było, że ,,Wyzwolenie" i tym razem w spra
wie, k tóra interesów włościan zupełnie nie 
dotyczyła, głosowało przeciwko nami!

We włtorek odbędzie się trzecie czyta
nie tej niezmiernie ważnej dla robotników 
ustawy. M ają być przez prawicę zaatako
wane najważniejsze artykuły, które zostały 
przyjęte w brzmieniu, odpowiadającem in
teresom robotniczym. Posłowie socjali
styczni ze swej strony postawią raz jeszcze 
wnioski, zmierzające do usunięcia najpo
ważniejszych braków ustawy.

B. Ziemięcki.
ir *i— i n  ~ ~~ u—

Panama naftowa w Ameryce
a rewolucja w Meksyku.

Od trzech miesięcy toczy się w Meksy- 
' ku rewolucja, o której przebiegu ni* pos:a- 
j damy dokładnych wiadomości, nietyle ze 

względu na odległość, jaka nas dzieli od 
Ameryki, ile z powodu dążenia do ukrycia 
istotnego stanu rzeczy i prawdziwych przy
czyn wojny domowej. Podobno powstańcy 
ostatecznie ponieśli klęskę i rząd Obregona 
utrzymał się. Jeżeli tak jest istotiue, to 
klęskę ponieśli jednocześnie właściwi wino
wajcy powstania, magnaci naftowi Stanów 
Z jednoczonych,

O ścisłym związku między rewolucją 
meksykańską i naftą pisaliśmy już. W ska
zaliśmy na to, że rząd Obregona opierając 
się na artykule konstytucji meksykańskiej 
z r. 1917, stanowiącym, że bogactwa natu
ralne kraju są własnością państwową, za
mierzał ukrócić przywileje amerykańskich 
magnatów naftowych, eksploatujących źró
dła meksykańskie. By temu zapobiec, naf- 
ciarze przekupili generała Huerl^,  ̂ b. mini
stra skarbu w gabinecie Obregona i powsta
nie wybuchło jak na zamówienie. H ner ta 
tłomaczył swe postępowanie tern, że Obrc- 
gon jakoby umyślnie usunął Huertę od 
urzędu ministra skarbu pod zarzutem złej 
gospodarki finansowej, w przeddzień wybo
rów nowego prezydenta Meksyku, by po
zbyć się w ten sposób przeciwnika, gdyż 
Huerta również ubiegał się o prezydenturę.

Otóż obecnie gromadzi się coraz więcej 
dowodów, świadczących, że tłomaczenie 
się Huerty jest wykrętem. W ykryto miano
wicie łączność między panamą naftową w 
Stanach Zjednoczonych, o której również 
niedawno pisaliśmy i powstaniem meksy- 
kaAskiem.

Specjalna komisja, mianowana dla zba
dania’działalności Daugherty‘ego, generała, 
prokuratora, tolerującego afery swego kole
gi ministra Fal ta, przesłuchała szereg świad
ków. w tej liczbie magnatów naftowych, w 
sprawie udziału tych ostatnich w powstaniu 
meksykańskiem.

Whoeler, senator demokratyczny ł 
przewodniczącv komisji, twierdzi, że do
starczy dowodów, że grono Amerykanów 
zainteresowanych w przemyśle naftowym, 
przemycało d la powstańców meksykańskich 
broń i amunicję. W śród świadków znajdu
ją się też agend Daugherty‘ego, który wy
słał ich na granicę Meksyku, by dopilnowali

przestrzegania „neutralności", t. j. nie prze
szkadzali przyjaciołom Daugherty'ego prze
mycać broń.

Jako świadkowie figurują też magnaci 
naftowi Doheny i Sinclair, oraz główny afe
rzysta b. min. spraw wewnętrznych Fali, ja
ko bezpośrednio zamieszani w wywołaniu 
powstania meksykańskiego.

Członkowie rządu Stanów Zjednoczo
nych i wybitni urzędnicy państwowi nietyb 
ko tedy okradali skarb na olbrzymie sumy, 
oddając państwowe źródła naftowe w ręce 
prywatnych przedsiębiorców, ale ponadto 
nie wahali się podżegać do wojny domowej 
w Meksyku, nie wahali się poświęcić setek 
istnień ludzkich, pogrążyć kraj w anarch ją
i podtrzymywać miesiącami całerrj wojnę 
domową, byle zaspokoić swą chuć kapitali
styczną i nie wypuścić z drapieżnych szpo
nów złotodajnych źródeł naftowych?! Czyż 
można sobie wyobrazić potworniejszą zbro
dnię, tem nikczemniejszą, żę popełnioną z 
ca łom wyrachowaniem i zimną krwią wytra
wnych byznesietów? Patentowani obrońcy 
„porządku i ładu" nie wźdrygają się przed 
najbardziej bandyckie mi metodami, gdy 
chodzi o utrzymanie i rozszerzenie ich „sta
nu posiadania" i nie liczą się ani z prawem, 
ani z elementarną moralnością, lub popro- 
stu ludzkością, pewni bezkarności ze strony 
stróżów prawa i opinji publicznej, ponie
waż jedni, jak druga zostali przez nich 
przekupieni!

Skandal naftowo - meksykański jest 
nawet na stosunki amerykańskie na tyle wy
jątkowy, że z jednej strony główni wino- 
wa<jcy zmuszeni zostali do złożenia dymisji 
z urzędów, a jednocześnie usiłują oni w pra
sie swej oczyścić siebie w ten sposób, że 
własne skandale „nakrywają" innemi skan
dalami, mająoemi odwrócić uwagę od tam
tych.

Oto w ostatnich dńiach pra*a ta rozpi
suje się o wielkich nadużyciach, popełnio
nych za prezydentury Wilsoną w czas * 
wojny. Nadużycia te polecać miały na tem, 
że dostawcy wojskowi oszukiwali władze 
pnzy zaopatrywaniu armji w broń, amuni
cję, żywność, ekwipunek i t. p. Dla 4% 
miljonowej armji mia-.o zamówić przeszło 
40 rriljonów nar botów, dla 390 tvs. koni i 
mułów — 945 tys. siodeł i t. p. Tak samo 
miały się dziać nadużycia przy budowie flo-
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Pamiętajcie o centralnym funduszu prasowym!
ty  morskiej i powietrznej i t. d. Specjalna 
komisja pod przewodnictwem Hughes'a 
swego czasu badała te nadużycia i wniosła 
o sądowe ściganie szeregu osób, ale na roz
kaz Wilsona miano przerwać śledztwo i ca
łą sprawę zatuszowano.

W tych odkryciach uderza to, że właś
nie teraz dopiero je ujawniono, gdy wykry
ła się panama naftowa, a dalej chęć zrzu
cenia winy na nieżyjącego Wilsona. Nie za
sługują wiec na wiarę, ale gdyby nawet by
ło w nich źdźbło prawdy, nic pomniejszy to 
w niczem zbrodni aferzystów naftowo - me
ksykańskich.

Zblizka i zdaleka.
0  CZEŚĆ CZŁOWIEKA.

i i .
Posłowie Anusz, Piotrowski, towarzy

sze Holówko i Jan Dąbrowski przesunęli 
przed świadomością słuchaczy cały szereg 
portretów żywych ofiar oszczerców i usły
szeliśmy cytaty z artykułów ks. Lutosław
skiego o marszałku Piłsudskim, usłyszeliś
my historję napaści na senatora Wożnickie- 
go, o której pisałem niedawno na tem miej
scu, usłyszeliśmy historję prooesu, z które
go Aleksander Lednicki wyszedł jako for
malnie przegrany w istocie rzeczy moralnie 
Wywyższony. Jednocześnie, bowiem, pra
wie jednocześnie odbył się inny sąd, sąd o- 
pinji publicznej, na którym dwustu ludlzi 
Wezalt-żnej opimji, konserwatyści, klerykali 
aż do socjalistów włącznie, rektorowie uni
wersytetu i biskupi, ludzie wolnych zawo
dów, bogacze i biedacy — zebrali się, aby
[iowiedzieć, że stoją przy nim i że jest ape- 
acja od sądu ludzi omylnych do autorytetu 

Sumienia i że ludzi większej miary sądzi 
historja o której wielki poeta niemiecki mó
wił: „die Woltg jschichte ist das Weltge- 
richt".

Tow. Piotrowski dorzucił do tych syl
wetek głęboko odczutą, bo przeżytą chara
kterystykę szlachetnego prezydenta Wil
sona. Przegrał Wilsotn i każdy osioł amery
kański uważał się za uprawnionego, aby 
lwa powalonego bić kopytem po szlachet- 
nem r.łsliczu. Echa tych zniewag i w naszej 
znalazły się publicystyce. Każde sumienie 
uczciwe z głęboką odrazą odwracało się 
od tych bccarzy i łotrzyków, którzy na kil
ka miesięcy wstecz — kładli się pod stopy 
„największego człowieka na ziemi". Kadzi
dłem palonem w tysiącach trybularzy ota
czali go nieprzejrzana mgłą pochlebstw i 
bogom należnego uwielbiania f z tem więk
szą następnie pasją rzucali na niego kamie
nie, strumienie cuchnącego błota. Denun- 
'cjanci, syłkofanci z niewymierającej nigdy 
rodziny iych łotrów, których cykuta zatru
wała ostatnie godziny Sokratesa.

Tow. Hołówko mówił o upadku dzien
nikarstwa, o dziennikarzach, k tórzy‘wła
ściwie są rekinami pióra, kondot jarami opi- 
nji publicznej, kłamią, kłamią zaiwodowo, 
z interesu, z przekonania, dla idei, w po
czuciu „spełnianego, jakoby, obowiązku".

2YGMUNT KISIELEW SKI. 2)
*

P o w r ó t
( P i r a t a  m i t  p.viaici p. t  S ta iM W )

—' A co, majsterku? — zerknął nań 
Syreń uszczypliwie- Julom  z terminu wy
szedł, chpciaż nie wstydzę się, że jestem in- 
teligemlem. A 'em"się wyzwolił i <nie posia
dasz już władzy nijakiej nademną, panie 
majster. No, gadaj, stary, wygarnij z wą
troby, co cię tam dirapie, penie poruczniku!

— Kapitan jestem, łaziku, n.ie porucz
nik.

— Hol ho! — Szybko się tu u was a-
wafisuje!

Siodłowski zamiast odpowiedzi Odgar
nął rękiaiw z lewego ramienia. Kość przed
ramienia szczerzyła się z taką dokładno
ścią, że mogłaby służyć na pokaz anatomicz
n y /  Jeszcze gdzieniegdzie kryły się pod 
skórą zwiotczałą, pomarszczoną rcszteczki 
mięśni. Rówrreż teraz dopiero Syreń zau
ważył brak jednego palca u ręki lewej a  in
ne zwinięte w trąbkę zwisały z jakąś miną 
żałosną.

— Jeszczcbym ci to i owo pokazał, nile 
że to r a  sradaczce, loby.rn nie chciał robić 
tu defilady z paradą — objaśniał Siodłow
ski. A ra  <kkk*Jkę powiem ci, ponu ie. że 
mię Niemcy psitkrwie tak sprały w Szozy- 
piornie żem się potom zębów nie drrraclo 
wał. Ale nie bój się! Ja  im toż potem wso- 
Itiłem, sżwmbom. Dwóch zrobiłem, jakem w 
mich plunął z mego starego, beckiego bron
ka:, już w locie 18 roku No to i jak teraz 
pan sędzia uważa? — Kapitan jestem we
d le -Sprawiedliwości. czy nie?

Tow. Pos ner opowiadał dzieje powsta
nia francuskiej Ligi Obrony Praw Człowie
ka i Obywatela. To znaczy przypomniał 
dzioje spraiwy kapitana francuskiego sztabu 
generalnego Dreyfusa, oskarżonego o zdra
dę stanu, dzieje sądów wojennych nad nim 
ustanowionych, dzieje stosunku do sprawy 
sądów cywilnych, w szczególności dzieje o- 
rzeczeń francuskiej Izby kasacyjnej i znów 
przesunął się przez salę Tow. Iligjenioznie- 
go szereg sylwetek, wojskowych i cywil
nych: Picquart'a, Henry‘ego, Zola, Clemen
ceau, Jaures. Przecież Clemenceau był cale 
życie do wojny tylko angielskim, dobrze 
płatnym ajentem. W gazetach pewnegośty- 
pu można było zawsze spotkać wiadomość, 
jakobv Clemenceau związał sdę z Edwar
dem VII, biorąc za tę przyjaźń 40.000 (!)
funtów.

Trzeba organizować opłn/ę publiczną. 
Traaba się do niej odwoływać. Trzeba ją 
oświecać, trzeba budzić jej świadomość. 
Ona pomoże stworzyć odporność społe
czeństwa na ataki sykofantów, jedyny śro
dek na aitenskich i warszawskich Meletu- 
sów i Anitosów. Odporność opimji uczyni 
swoje. Oszczerstwo, jako przemysł, prze
stanie być lukratywnym interesem. Najnik- 
czetnriejszy M diet us przestanie uprawiać 
szantaż oszczerczy, jeżeli oszczerstwo prze
stanie popłacać.

Nastrój zgromadzenia, jak pisaliśmy w 
poprzodiniej kronice, był bardzo wysoki i 
braterski. Miało aę niezatarte wrażenie, 
że audytorjum czuje zupełnie, jak .prele
genci, te niema między niemi rozłamu... Du 
ży to krok naprzód.

Vivos voco! — budźmy żywych — po
wtarzał za dzwonkiem wielkiego poety 
Szyllera — prelegent. Żywych budźmy! 
niech szczezną widma przeszłości!

Henryk BezmaskL

Precz z oświatą!
Dowiadujemy się, t e  odbywają się obec

nie w W ydziale Finansowym M agistratu m. s t  
W arszawy konferencje, mające na celu w pro
wadzenie możliwych oszczędności w budżecie. 
W konferencjach tych uczestniczy w charak
terze delegata Min. Skarbu prof. Gutkow ski. 
O statnio konferencja taka dotyczyła Kursów 
dla Dorosłych m. st. W arszawy.

Narzucone przez prof. G utkow skiego „o- 
szczędności" przedstaw iają się, jak następuje:

a) Kursa początkow e dla dorosłych (pro
gram 5-ciu odz. szkoły powszechnej).

Obecnie czynnych 110 kom p i. uczęszcza 
3637 słuchaczy.

Zredukowano do 55 loomipl., około 1500 
młodzieży i dorosłych powyżej Jat 18 pozosta

nie bez nauki.
b) Szkoła powszechna dla dorosłych (kurs 

7-miu oddz. szkoły powszechnej — nauka 5 
razy tygodniowo).

Obecnie czynnych 20 kompL, uczęszcza 
557 ałucbaczy.

Zredukowano do 9 kompi , około 250 słuch, 
trzeba będzie usunąć.

— Niema co. Przeprowadziłeś dowód 
prawdy sumiennie, jak na dolinie Jozafata.

— A teraz ty roi tu nic zamiataj ogo
nem, inteligencie zatraconfl Bo to mądre, 
uczone a byle świństwo przywrze to do ta
kiego, co to myrda łbem na wszystkie stro
ny i węszy, gdzleby swoje serce skapiałe 
dać na przechowanie- Coś tyle czasu nie 
wracał? Coś się tam flańtał po świecie?

— Majsterku, oj majsterku! — śmiał 
się Syreń. Tyle ci powiem, że się tej bol
szewickiej szui najadłem po grdykę. Prze
paliłam się w tem p /k le , jak stall, i powiem 
ci, broicie, że wolałbym tu zostać hydlam, 
niż tam ministrom.

— No to chodź do wojska!
— Nie. Zacznę od fundamentów. Mój 

Chrystus górą, ten z oczami jak niebo za
siane gwiazdami, nie twój, wędrujący z 
bombą na pochylonych plecach, wołający 
o miecz. Jeślim wtedy z tobą poszedł za 
rim, to dlatego, że były czasy, kiody nawet 
z djabłem trza sdę było kumać. Teraz Pol
skę należy budować z  ducha. Duich był mo
cniejszy, niż kalkulacje mędrków świata, 
co dbali jer o o swoją skórę, niż rachuby 
polskich flejtuchów, którzy nie czuli ciche
go świtu Polski, i do niej nie tęskrili, nie 
żv!i dla niej, bo wiary w sobie nie mieli. 
W ara gorzała tylko wśród ten garści, co 
5-go sierp- ia 14 roku ruszyła w bój. A prze
cie Niep diległa jest Duch pobił głowv. ro
zumy. rachmistrzów, dyplomatów. Więc 
trza murować z duaha.

— Klechą mi śmierdzisz chlasnął 
po swojemu Siodłowski.

— Ni®, majsterku. Kościół dzisiaj, to 
też tylko rozsąddk, cyfra, pieniądz — płaz, 
co jeszcze po strokroć głowę podniesie i po 
stokroć zostanie starty stopa ducha.

c) Uniwersytet Powszechny.
Obecnie czynnych 16 kompi-, uczęsjxz* 319 

słuchaczy.
Zredukowano do 5 kompL, licczba słuchaczy 

zostanie zredukowana o 200,
d) Kursy początkow e dla młodocianych 

(młodzież od lat 14 do 18, program  5 oddz. 
szkoły powszechnej).

Obecnie Czynnymi 62 kompi., uczęszcza 
2186 chłopców i dziewcząt.

Zredukowano do 16 kom pi, około 1500 
dzieci pozostanie bez nauki.
e) Szkoła powszechna dla młodocianych:

Obecnie czynnych 23 kompi, uczęszcza
855 uczniów.

Zredukowano do  6 kom.pl, około 503 ucz
niów pozostanie bez nauki.
f) Dział odczytów i wycieczek:

Obecnie 345 odczytów i 1000 wymoczek 
tocznie.

Zredukow ano eałkowlcie,
g) Dział świetlic niedzielnych d la m łodo

cianych i dorosłych zredukow ano całkowicie.
h) Dział kolonji i zajęć w akacyjnych — 

zredukow ano całkowicie.
i) pracownicy pedagogiczno - adm inistra

cyjni centrali; obecnie 8 — zredukow ano do 3.
Spraw a ta znalazła już odgłos na ostat- 

niem posiedzeniu Rady Miejskiej, na którem  
zapytywano, jaki charak ter noszą decyzje 
prof. Gutkowskiego. PP. Jabłoński i Baliński 
wyjaśnili, że podobno decyzje te nie są jeszcze 
ostateczne i jak słychać — ma się odbyć w 
tych dniach ostateczna narada.

Kursy dla Dorosłych m. s t W arszaw y są 
największą w Polsce system atyczną uczelnią 
dla dorosłych. Są jednocześnie w arsztatem  do
świadczalnym, pokazowym i w skali ogólno - 
państwowej agitacyjną placówką sam orządo
wej działalności oświatowej. Zredukowanie 
takiego w arsztatu  do minimum może mieć do
niosły a zabójczy wpływ na rozwój i propa
gandę oświaty w Polsce.

R ezultaty  redukcji dla Skarbu będą mini
malne, wobec tego, że oszczędności nie mogą 
być zrobione w okresie sanacyjnym (wiosna 
r. b.), gdyż pracownicy są zaangażowani kon
trak tow o do końca roku szkolnego. Redukcja 
dotyczy właściwie tylko czasu powakacyjne
go r. 1924 — doraźnie więc Skarb na reduk
cji nic nie zyskuje.

Tyle razy pisaliśmy już o żelaznej miotle 
p. M oskalewskiego. Dzisiejszy przykład po
służy za ilustrację co kilka dni powtarzających 
się wywodów naszych. Jeszcze parę miesię
cy panowania tej żelaznej miotły a w Rzeczy
pospolitej zagasną wszystkie ogniska oświaty 
i staniemy się jedyną w cywilizowanej Euro
pie Beocją, k tó ra  zamiast oświatę krzewić, 
pracuje w pocie czoła nad tem. aby w niej by
ło coraz mniej wykształconych, uświadomio
nych obywateli. I to ma być droga do podnie
sienia kultury i stanu gospodarczego kraju?

f  »■ —i •— tf-yr—nry-y  —if*r ~**-iym

R ob otn icy  ę o p i e r a j c i j
swoje pismo codzienne

— I — i — nie klep mi różańców!
Syreń uśmiechnął się.
— Tyś z tego samego cechu, chociaż 

nie wiesz o tom.
— No, dobra, dobra. Zawsze byłeś o* 

fermą. A żonę widziałeś?
Syreń szarpnął się.
— Czyją żonę?
— Przecie że nie mioją. bo ja przy ba

bach nie tańczę, chyba one koło mnie.
-— Moja żona w Warszawie?!
— Spotkałem ją ze dwa razy.
— Gdzie mieszka?
— Nie wiem.
—• Skąd ona się tu wzięła?
— Widzisz, brachu — rzekł Siódław- 

ski miękkim głosem, tak u niego niezwyk
łym, że Syreń zląkł się. Puściłeś babę kan- 
tem, jakeś ze mną wyemigrował z Czypła- 
wy.

— No tak! Jak mnie zasuspentbwali 
w gimnazjum, jeszcze w 13-ym.

— Zostawiłeś ją samą, z dziewuchą..- 
powiadałeś, że z nią skończone.

— Ale miała przecie otrzymać posa
dę?!— — krzykrął prawie Syreń.

— Ja n.ic nic wiem.
— Czego nie wiesz, bój się Boga, nie 

dręcz mnie!
Ale Sioilowski nie odpowiadał.
— Cóż milczysz? — g-diaijżc!
— Nic ci nie będę gadał, bo sdę plot

kami ludzkiemi nie trud.ię. Sam zoba
czy** '

Syreń nerwowo pocierał dłońmi twarz, 
jakby chciał spędzić rój złych myśli, które 
go zamroczyły. Ale otrząsnął się i wstał.

—  Idę.
Po raz pierwszy zga«ł na twarzy Sio- 

dłowskiego oschły, szyderczy jej wyraz,

JA fiiij&ni irpimis 
w j t o j  w f a i i t w i s .

(K orespondencja własna).

Dn. 10 b. m. ukazały się ogłoszenia o u- 
tworzeniu Głównej Komisji W yborczej do Ra
dy Miejskiej, oraz 3 Komisji obwodowych. Jak  
już podawaliśmy w skład owych komisji wcho
dzą praw ie sami chjeniści, niema tam nato
miast przedstawicieli P. P. S. Chodzi tu o to, 
aby bez kontroli kierować wyborami. Miej
scowi chjeniści boją się panicznie, aby przy 
wyborach nie zw yciężyła zdrowa myśl prole- 
tarjatu . P roletariat miejscowy przekonał się 
na własne oczy, jaka to była gospodarka p a ł
karzy chjeńskich. Chjeniści obawiają się sro
motnej klęski, wiec sztuczkam i wyborczemi 
chcą sobie dopomódz.

Ażeby nie dać możności głosowania wszy
stkim unrawnionym urządzono tylko 3 biura 
wyborcze, k tóre  w najlepszym razie mogą ob
służyć zaledwie 2160 osób. Aby to udovod- 
nić, przytaczam y co następuje. 2,yr»riów li
czy około 30.000 mieszkańców, więc uprawnio
nych do głosowania będzie jakieś 14.000 osób. 
Jeżeli by każdego głosującego załatw iono w 
ciągu jednej minuty, co jest niemożliwe, to w 
jednem biurze w ciągu 12 godzin, złoży swe 
glosy zaledwie 720 osób, a ponieważ są 3 biu
ra, tedy razem 2160 osób. Przy takim syste
mie 11.840 osób nie będzie mogło oddać głosu.

Zdawałoby się napozćr, te  jeżeli nie bę
dą mogli głosować socjaliści, to w tem samem 
położeniu będą i chjeniści. Jednak  głosowanie 
do Sejmu i Senatu wykazało, te  i na to jest 
sposób. Kiedy biura wyborcze zostały o tw ar
te, to zaczęto znosić ze szpitali i przytułków  
chorych, którzy głosowali bez kolejki. Nastę
pnie różni panowie i panie, powołując się na 
różne znajomości i pilne interesy, załatw iali 
Śię bez czekania w ogonku, a te  procedura z 
chorymi zajmuje sporo czasu, więc z wybiciem 
przepisanej godziny nie zważa się na to te  
stoi jeszcze długi ogonek, i zamyka się drzwi 
przed nosem. Jest jeszcze jedna przyczyna 
tw orzenia małej liczby biur wyborczych. Ro
botnik zmęczony pracą wyczekuje niedzieli 
jak zbawienia. Jeżeli taki robotnik zjawi się 
do b iura i zobaczy, ie  jest taki ogonek, tkóry 
każe czekać najmniej 3 godziny, to zniechęca 
się i złorzecząc w raca do domu.

Mamy nadzieję, te  odnośne w ładze zain
teresują się tą sprawą i wydadzą zarządzenie, 
na mocy którego wszyscy mieszkańcy mogli 
by wypełnić swój obowiązek.

P. S. W ostatniej chwili dowiadujemy się, 
te  chjeniści tyrardow scy czynią starania u 
władz o odroczenie wyborów. Chjeniści zdają 
sobie sprawę, ie  chwila obecna, kiedy z pa
mięci ludności nie w yw ietrzała jeszcze pamięć 
różnych skandali, nie jest dla Chjeny pomyśl
ną.

Czynniki powołane nie powinny zgodzić 
się na o d r o c z e n ie .  M iasto winno jak najprę
dzej posiąść swoją Radę miejską*

Przez ipory 'stwardniałej ■skorupy jego slkó- 
ry zdawały się przeciskać ukryte wewnątrz 
promycziki, a na ustach zjawił się obłoczek 
rozrzewnienia.

— Idź, brachu! A trzymaj «ię!
Dopiero nazajutrz udało się SyrcrSowi 

odnaleźć adres żony, o której od lat blizko 
sześciu nie miał' żadnej wieści. Rzecz szcze
gólna. Dotąd, ilekroć wspomnienie przywo
ływało obraiz żony, wyłariał się z głębi we
wnętrznego przeświadczenia wizerunek 
czysty, tonący w mgle świetlistej. Jego 
Stasia wvchylala się z błękitnych oparów w 
jasnościach uśmiechu dobrotliwego, w tę
sknocie wyczekiwania, niekiedy smutna, w 
towarzystwie ślicznej dziewuszki Tak one 
we dwie czekały dotąd w jego wyobraźni 
niezmiennie na powrót męża i ojca. Tera* 
ciemne słowa Sicdłowskiego: „sam zoba
czysz” brzmiały mu natrętnie. Teraz do
piero, jak to bywa, Uprzytomnił sobie, że 
rojenia wszelkie i plany na przyszłość, ja
kie zrosty spraw, które czas pracą swą uro- 
rozpry9nąć się, jak szkło rozbite, o szorst
kie zrosły spraw, które czas pracą swą uro
bił w łonie życia niby rafy koralowe. Obraz 
jaśniejący dotąd już zmętniał pod działa
niem słów Siodłowskiego, zhlakł. zostawia
jąc po sobie przestrzeń jałową, kędy niby 
ugorem przemykały pog natwane plamy, 
kształty, jakieś nieuchwytne cienie podej
rzeń i żółte błyskawice zwątpień migające 
w bezładzie. Twardo ustawiona pewność 
wewnętrzna rozsypywała się w boleści ni
szczenia w kurzawę drobinek „wiecznego 
potoku" zjawisk i rzeczy, którego nikt nie 
wstrzyma oprócz złudy schlebiającego nam 
rozumu,

(D. c. aj.
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\) sprav'e zabójstwa.
Posłowie z Koła żydowskiego zgłosili in

terpelac ję  w spraw ie zabójstwa dokonanego 
na  dworcu lwowskim przez porucznika W acła
w a Hauke na osobie przem ysłowca złoczow- 
skiego Adolfa Linskiera.

fragiczmy ten wypadek do żywego poru
szył opinję publiczną Lwowa oraz głośnem 
echem odbił się po całym kraju.

Podług relacji, opartych na zeznaniu ran 
nego Linskiera i obecnych przy zajściu św iad
ków, przebieg zajścia był następujący.

Linskier wsiadł do przedziału II klasy po
ciągu odchodzącego ze Lwowa do Podwoło- 
czysk. Ponieważ w przedziale było ciasno, a 
w  sąsiednim przestronniej, L inskier chciał prze
cisnąć się do przedziału sąsiedniego. W przej- 
,ścLu był starszy jegomość, którego L. poprosił, 
by go przepuścił. Na to obecny por. Hauke 
odezwał się: skoro my tu możemy stać, to  mo
t e  i pan tu postać! Linskier na to odparł, żc 
nie zw raca się do Haukego, lecz do starszego 
^J>ana. Oficer uderzył Linskiera w twarz. Lin
skier odpowiedział policzkiem. W ówczas por. 
Hauke strzelił do Linskiera.

N ajcharakterystyczniejsze w  tem wszy- 
*tkiem jest zachowanie się władz policyjnych 
i  sądowo - śledczych. Pomimo nawoływań p ra
sy. pomimo osobistej interwencji posła d-ra 
Rozunarina u przedstaw iciela Min. Spr. Wojsk., 
żaden przedstaw iciel władzy nie zgłosił się. 
by przesłuchać Linskiera, który  po wypadku 
i dokonanej na nim operacji jeszcze przez trzy 
'dni żył. Dopiero w 10 godzin po śmierci Lins
kiera zgłosili się do sanatorium  2 funkcjonar
iusze policji. '

Interpelacja skierow ana jest do M inistrów: 
Spraw W ewnętrznych, Sprawiedliwości i Spr. 
W ojskowych. - i

NABIAŁ.
Mimo znacznego dowozu mleka, cena te

go produktu w detalu waha się od 400 do 550 
tys. mk. za litr. Jednocześnie dowóz m asła 
jest minimalny i to wywołuje drożyznę.

Ceny detaliczne masła osełkowego w aha
ją się od 9 do 11 miljonów (cena poprzednia 
do 10 miljonów], śm ietankowego zaś od 12 do 
13 miljonów mk. za kg. (poprzednio do 12 mil- 
jonów), masło sprzedaw ane jest po cichu 
wprost do mieszkań odbiorców. Cena jaj 
świeżych waha się od 210 do 250 tys. mk. za 
sztukę, nie wykazuje więc w iększych zmian.
(b).

Hirożyzna.
SPOŻYWCY PRZECIW  LIKW IDACJI KOMI- 

SA RJA TU  DO WALKI Z DROŻYZNĄ.
Z powodu skandalicznej uchwały komisji 

budżetow ej Sejmu, zmierzającej do likwidacji 
'Komisarjatu do walki z drożyzną, organizacje 
ogólno - krajow e spożywców na specjalnej na
radzie postanowiły podjąć akcję mającą na ce
lu przeciwdziałanie temu zamachowi.

U trzym anie Komisajrjatu i kontynuowanie 
państw ow ej polityki aprowizacyjnej w porozu
m ieniu z  organizacjami spożywców jest konie
cznością państwową i społeczną. W tym dtf- 
jchu opracowany ma być memorjał. który w rę
czony zostanie ministrowi Sułtanowi.
SENAT RZECZYPOSPOLITEJ A DROŻYZNA 

CHLEBA.
Pnrełoracrwana przez większość chjeno- 

ijdastowską w Senacie rezolucja, wzywajaca 
Rząd do obniżenia opłaty wywozowej od zbo
ża, wywołała natychmiastowe podrożenie ży
ta , a co za tem idzie mąki i chleba, podwyżka 
wynosi około 30.00(1 rok. na kilogramie!

Od poniedziałku ceny chleba mają być 
następujące: 50% — 618.125 (dotąd 580.500 
mk.), 70% — 510.625 (dotąd 451.500 mk.), sit
kowy II gaL — 403.500 (dotąd 376.250 mk.) i 
gazowy — 419.250 (dotąd^397.750 mk.). W i
dział zaopatryw ania również od poniedziałku 
podwyższa cenę chleba 50%! z 540 tys. do 570 
mk., razowego z 360 tys. do 380 tys. mk. za 
kg. Cena jednak chleba 70%, który to gatu
nek wypiekany jest w przeważającej ilości, po
zostaje bez zmiany i wynosić będzie w dalszym 
'ciągu 420 tys. mk. za kg. w sprzedaży detali
cznej. (b.J.

PASEK ELEKTRYCZNY.
Elektrow nia w arszaw ska zaprzeczyła w 

ogłoszę mach, jakoby od 15 stycznia r. b. ceny 
za prąd były podwyższone. W obec tego 
stw ierdzić należy, i i  aczkolwiek formalnie 
tw ierdzenie to jest słuszne, jednak faktycznie 
rzecz przedstaw ia się zupełnie inaczej. Mia
nowicie elektrow nia warszawska pozbawiła o- 
statnio pod całym szeregiem błahych pozorów 
znaczną liczbę swych abonentów  udzielane
go im dotąd rabatu. Ra£at ten wahał się w 
granicach od kilkunastu ao kilkudziesięciu pro
cent. Mamy przed sobą rachunek, z którego 
w ynika, iż za zużyty od 17 stycznia do 6 lu te 
go prąd liczono z zastosowaniem rabatu 1.191 
lys. mk., zaś od 6 lutego do 6 m arca — 1.590 
tys., bez zastosowania rabatu przy jednakowej 
ilości r.użytego prądu. W szelkie reklam acje 
pozostawiono bez skutku. Pozbawianie abo
nentów  rabatu leży w atrybucjach zarządu 
elektrow ni warszawskiej, niemniej pozostanie 
jednak zamaskowanem podwyższeniem ceny 
prądu, co przy 30% obniżce ceny w ęg'a w tym 
okresie jest objawem bardzo dziwnym, (b.).

CENY W ĘGLA.
Od dn. 15 b. m. w W ydziale zaopatryw a

nia m agistratu m. W arszawy obowiązują na
stępujące ceny węgla loco podwórze: gruby
lub kostka I — 86 miljonów, kostka II — 85 
aniljonów, orzech I — 82 miljony, 11 — 78 mil
jonów, III (myty) lub grysik (myty) — U  mili-. 
pospólka — 63 milj. Za zniesienie do piwnic 
dolicza się 4 miljony mk. za tonę. W składach 
detalicznych obowiązują ceny następujące: 
gruby, kostka I lub II — 90 miljonów. orzech 
I -  86 milj., II -  82 milj., III (myty) -  80 
mil,., drobny kuchenny — 68 milj. za tonę. (b.).

Pryw atni składnicy za węgiel pobierają do 
^ A *uljonów  z a  1 toonę.

Rzeczpospolita otrzymała od Włochów pożycz
kę „tytoniową". Można się cieszyć z  tego, że *karb 
otrzyma z pożyczki pokaźną sumę tirów. Można z 
zadowoleniem widzieć w pożyczce objaw rodzące
go się zagranicą zauifania do naszego ekarbu. Ale 
śmieszną i poprostu nieprzyzwoitą jest rzeczą pa
dać z tego powodu do nóg Musaoliniesnu i śpiewać 
mu hymny dziękczynne. A lak właśnie poczynają 
sobie pisma endeckie. Wygląda to lak, jakby Wło
si robidi nam jakąś niesłychaną łaskę. Tymczasem 
zaś robią poprostu dobry interes, my zaś musimy 
się przygotować do tego. że w zamian za pożyczkę 
palić będziemy kiepski i drogi tytoń.

Ale czego „Gazeta Warszawska" nie nagadała 
z powodu tego tytuoki. Oto sięgnęła aż do Rzymu 
starożytnego i oświadczyła, że nasz sojusz lylunio- 
wy z kapitałem Włoskim oznacza wierność „trady
cjom rzymskim", i „podstawom kultury zachodniej, 
zagrożonym przez „nowoczesne barbarzyństwo"!

Taką to .mocną labałką" raczą endeckie mus- 
sołiniąika swoich wiernych!

Przezornie jednak zamilczają przy tej sposob
ności, że tytuniu włoskiego i tradycji rzymdkich 
bronić będą przy pomocy dyrektora „Banka Com- 
wrerciałc" p. Zygmunta Toeplitza, który głównie 
finansuje pożyczkę. A tak grzmieli niedawno prze
ciwko temu bankowi!

W  A leksandrow ie w płacono tylko 50% 
podatku — i tu dokonano tylko 18 zajęć.

Robi to w rażenie, że czynności egzekucyj
ne nie są dość energiczne. M inisterjum skar
bu powinno niezwłocznie komunikować prasie 
nazwiska tych obszarników, k tó rzy  nie płacą 
podatku!

Zapisy pracowników miejskich aa akcje Banko 
Polskiego.

P. Prezydent miasta wyda! odezwę do pracow
ników miejskich, nawołując ich do zapisywania się 
na akcje Banku Polskiego. Dzięki porozumieniu 
Magistratu z instytucjami finansowemi pracownicy 
miejscy będą mogli nabywać te akcje na warun
kach ulgowych w drodze spłaty w 'kilku ratach 
miesięcznych. Odezwa Prezydenta miasta znala
zła oddźwięk wiśród pracowników miejskich, któ
rzy mają subskrybować cooajmndej 1000 akcji.

Sprawy skarbowe
O zapisy na akcje Banku Polskiego.
Wczoraj Prezydent ministrów odbył naradę w 

sprawie zap sów na akcje Banku Polskiego z przed, 
staiwicicdanu kół gosipoeUrczyoh.

Z-igiajaśąc zebramśr, premjer zaznaczył, i i  dą
żeniem Rządu jest, aby w kapitale zakładowym Ban 
ku miiał praewagę -kaipitał prywatny, tymczasem 
zainteresowanie subskrypcją jest stosunkowo małe, 
co wywołuje obawy, czy 60% akcji pokrytych zo
stanie w terminie—do 31 b «i. Aby to terminowe 
pokrycie ułatwić, Rząd nosj się z zamiarem przy
znania subskrybentom pewnych ułatwień przez roz
łożenie wpłat na akcje na raty, przed powzięciom 
jednak decyzji w tej mierze, pragnie dowiedzieć 
się, w jakim atopntu wpłynie to na ożywienie sub
skrypcji.

Nais ępnje zabrał głos prezes komitetu organi
zacyjnego Banku Emisyjnego sen. Karpiński, któ
ry atwjerdz.L iż Uczba osób, które nabyty akaje. 
jest imponująca — wyrosi zigórą 9C00 osób, są to 
jednaik przeważni® drobni akcjonariusze, gdy po
tentatów brak!

Z kolei przemawiali przedstawiciele poszcze
gólnych grup, którzy stwierdzili, iż przyznanie 
subskrybentom ułatwień ratalnych wzmoże za per 
trzebowanie akcji od 50 do IC0%. Jednocześnie 
wielu wskazywało przypuszczalne ilości alkcji, ja
kie grupy ich mogą nabyć.

Wiceminister skarbu Klamer, podsumowawszy 
zgłoszone, stwierdził, iż ilość zadiakftarowajiych ak- 
cj‘i przez poszczególne grupy dojdzie w krótkim 
czasie do 53%, co pozwala mniemać,ii subskrypcja 
60% uskuteczniona zostanie w terminie. Oczywiś
cie o tyle o ile panowie obszarnicy, przemysłowcy 
i kapitaliści dotrzymają obetnie i wpłacą za dr kia- 
iowaa* aumy. nie oglądając się na dalsze ulgi!

Pożyczka dolarowa.
Od pomodzin I ku Uczba urzędników, którzy 

specjalnie zaijmować się będą sprzedażą obligacji 
premijowej pożyczki dolarowej, będzie powiększona 
o d p o w ie d n io  do zapotrzebowania tak, iż obligacje 
będą mogły być sprzedane przed 1 kwietnia, w któ- 
‘.ym to miesiącu, jak wiadomo, odbędzie «ię pierw
sze ciągniem* premji dolarowych.

Egzekwowanie podatku majątkowego.
Przymusowe ściąganie podatku m ajątko

wego spraw ia, iż coraz więcej opieszałych pła
tników płaci zaległości do P. K. K. P. i P. K. 
0 . nie czekając na wizyty egzekutorów. Dla
tego zmniejsza się ilość w płat na ręce egzeku
torów i ilość zajęć. Onegdaj zajęć dokonano 
248, zasekw estrow ano zaś należności u 259 na 
sumę 14.S26 hr. zŁ

Zaięć między innymi dokonano w  handlu 
win. Wl. Boqueta, Zielna 8, na 5.004 fr. i w 
domu handlowym M ichała Keslera, Sienna 30.

Jednocześnie ministerjum skarbu zaczęło 
otrzymywać raporty  o egzekucji podatku ma
jątkowego z prowincji. W Łodzi w terminie 
wpłynęło na podatek zaledwie 27%', zaległość 
zaś wynosi 6.436.316 fr. zł. Do dn. 10 b. m. 
dokonano 5872 czynności egzekucyjnych, przy- 
czem 1.646 płatników  w płaciło zaległość do 
iąk  sekw estratorów , w 3460 w ypadkach zaś 
zajęto nieruchomości i towary.

Nie lepsze wiadomości nadchodzą z oko
lic rolniczych — z najżyźniejszych Kujaw. Do 
kasy powiatowej we W łocław ku podatku ma
jątkowego wpłynęło zaledwie 59%, dokonano 
276 czynności egzekucyjnych, w czem 30 zajęć.

W  Kutnowskiem  wpłacono 66%  podatku. 
W  celu wyegzekwowania zaległości dokonano 
150 czynności egzekucyjnych, w czem 18 zajęć.

PffljslH ty t a m i i  
m i i  sil non M o i l s .

Lokaut w  cementowni „Wysoka".
Z powodu niedojścia do porozumienia 

między robotnikami cementowni „Wysoka" 
a zarządem cementowni, zarząd postanowił 
zupełnie zamiknąć fabrykę z dn. 14 b. m., 
wyrzucając na bruk zgórą 700 robotników.

Ten postępek rekinów cementowych z 
p. J. Eigcrem na czele, jest karygodny, tem- 
bardziej, że przy nadchodzącym sezonie 
niewątpliwie będą znaczne zapotrzebowa
nia na cement.

Kapitaliści cementowi chcą poprostu 
zgnębić robotnika, licząc na to, że wówczas 
zgodzi się na byle jakie wynagrodzenie.

Robotnicy, oburzeni tem do głębi, z ca
łą bezwzględnością protestują przeciw ohy
dnemu postępkowi kapitalistów i domagają 
się interwencji Rządu w tej sprawie.

_____ K'k' 
Konfiskaty.

Konfiskata „Dziennika Ludowego” z przeszkodami.
„Dziennik Ludowy" donosi:
„Policja lwowska zabierała wczoraj x biur 

dzienników wtorkowy numer naszego pisma, jed
nakowoż po kilko godzinach, ku zdumieniu sprze
dających, zwracała go. Jak aię dowiadujemy, to o-

scbMwe urzędowanie policji wywołane zostało tem, 
te  prokuratoria najpierw postanowiła skonfiskować 
.Dziennik" i o tem zawiadomiła poiicię, a potem 
rrwnyśliła się i konfiskatę cofnęła. Skutek tego 
zarządzenia był ten, r< pisma nie można było roz
przedać przez cały dzień.

W sprawie osobliwego urzędowania prokura- 
torji, narażającego pismo nasze na niepotrzebne. •  
ołibrzymie straty, zwrócimy się do władz central
nych

Konfiskata „Chłopskiego Sztandaru".
Nr. U tygodnika „Chłopski Sztandar" ufcgt 

konfiskacie za artykuł red. Stanisława Szczepań
skiego ip. L „Państwo w państwie”. Nowy nakład 
z opuszczeniem skonfiskowanych ustępów rozesła
no. „Wyzwolenie" zisnuninujc artykuł odpowtedwą 
interpelacją w Sejmie.

D o ść  Skirmunta!
Pierwszy telegram Pata w sprawie Ja 

worzyny był, jakeśmy to już podnieśli, or- 
dynarnem sfałszowaniem istotnego stanu 
rzeczy. Drugi starał się zatuszować poraż
kę, którą p. Skirmunt ściągnął na Polskę.

W taki to nędzny sposób ukrywa się 
prawdę! Dotychczas Rząd me raczył za
wiadomić ogółu, że Jcworzynę ostatecznie 
straciliśmy. "•

Teraz przyszły wiadomości o Kłajpe
dzie i niepomyślnym dla nas w\niku w tej 
sprawie. Tym razem sam p. Skirmunt to  
stwierdził. .

Po ostatniem Zgromadzeniu Ligi Naro
dów żądaliśmy, aby p. Skirmunt, który z 
takiem poświęceniom pracował dla Bene
sza — niezwłocznie został usunięty.

•  Nie uczyniono tego. P. Skirmunit w dal
szym ciągu Kompromitował polską polityką 
zagraniczną.

Czy i nadal ten człowiek niedołężny, 
bez woli, bez charakteru, bez wykształce
nia, bez myśli politycznej — ma spełniać 
swą nieszczęsną rolę?!

P. Skirmunt podobno po raz już ostat
ni wystęoewał w Lidze Narodów. Tego nie 
dosyć! P. Skirmunt powinien być- wyświę
cony wogóle z naszej dyplomacji.

Kto obarczył się tylu przegranemi, i to 
haniebnie przegranemi, sprawami — dla 
tego nie może być żadnych względów.

■O-V—

M a i *  Z a i
I.

Kongres odbył się w Rydze. 8 marca 
c gcsdz. 11 przed poł zagaił obrady prze
wodniczący Centralnego Biura Łotewskich 
Związków Zawodowych tow. poseł Vac- 
kaln powitaniem obecnych delegatów i za
granicznych gości, którym następnie udzie- | 
lano głosu. Przemawiali więc: tow. Sasscn- 
bach, reprezentant Międzynarodówki am
sterdamskiej, następnie tow. Flamming z ' 
Be'gji; trzeci zaś z kolei przemawiał niżej ! 
podpisany, życząc robotnikom łotewskim 
pomyślnych obrad, oraz wyrażając zado
wolenie z tego powodu^ że bratnie organi
zacje robotnicze Łotwy, sąsiadującej z na
mi, stworzyły dzielną organizację zawodo
wą robotników.

Przemówienia zagrań i cziiVch delega
tów uczestnicy' kongresu oklaskiwali z en
tuzjazmem.

Następnie powitał kongres twórca i 
założycńcll partj i tow. Remis. Przemówienie 
jegaprzyjęto owacyjnie.

Dalej orzemawiał przewodniczący Cen
tralnego Komitetu partji S. D. i klubu po
selskiego tow. poseł Rude vie, znnry pol
skim towarzvszom z Kongresu P. P . S. w 
Krakowie. Tow. Rudevic w ciepłych sło
wach wspomniał o potężnym rurhu robot
niczym w Pcłlsce i działalności P.P.S.

Witali ponadto Kongres: przedstawi
ciel Bu-du, przedstawiciele stowarzyszeń 
studenckich partji^S. D. i innych stowarzy
szeń socjaVstycz-ych, oraz przewodniczą
cy Centralnego Związku Kas Chorych.

Po dokonaniu wyboru prezvdjtm  i u- 
chwaleniu porządku dziennego obrad., przy
stąpiono do właściwych obrad.

Pierwszą sprawa, nad która zastana
wiał sie Kongres, bvła kwestja dopuszcze
nia na Kongres, z głosem doradczym, ko
munistów, których przybyło przeszło 20. 
Sorawa udziału konrmistów w Kongresie, 
którzy na drugim Ko-gresie rozbili go 
przez wyjście części delegatów, była prze
sądzona pracz Biuro Ceo-traMe «egatvw- 
nie z tego powodu, że mieli oni czas wstą- 
r>ić do o ^ iw c h  or^a-niMcji, ^ lctórycn w y  
szli. Crkawy był moment w głosowaniu 
rad ta kwestją: znaczna liczba delegatów 
domagała sie dopuszczenia komunistów z 
głosem doradczym, w tem naiwnym prze
świadczeniu. że — jak mówili: „Niooh oni 
tn  przyjdą i zobaczą, jak my iadńm v‘‘. 
W głosowaniu większością czterech głosów 
ndrzuoomo ofer+e komuTwtów. którzv czas 
jak’ś w rtrzedookojadi biur Kongresu gorą
co przekonywali uczestników Kongresu, że
by zrewidowano powziętą uchwalę i do- 
puszraono ich na Kontrę*.

Przvxraaie, że b y ł e m  raańeipokoiuny 
rezultatem głosowania, sadzać. ż.e przv na
stępnym punkcie — sprawozdanie z dzia

łalności Biura Centralnego — zarznie się 
właściwa ba ta! ja pomiędzy zwolennikami—- 
jak sadziłem — komunistów, a zwolenni
kami Biura Centralnego. Ale iakie było 
moje zdziwienie, gdy wbrew doświadcze
niom z innych kongresów (sprawozdanie z 
działalności jest punk Lem najbardziej gorą
cych dyskusji), u towarzyszy łotewskich 
sprawozdanie przyjęto jednomyślnie po 
półtoragodzinnej dyskusji.

W związku ze sprawozdaniem orgałri- 
zacyjnem i kasowem, przyjęto wniosek 
Biura Centralnego, żeby opłaty do Biura 
podnieść do dwóch eon li mów od członką 
miesięcznie, . _

Ze sprawozdania wyniki), że istnieje 
na terenie Republiki Łotewskiej dwadzieś
cia związków, nie scentralizowanych we
dług poszczególnych zawodów, ze względu 
na małą liczbę robotirków, za tru ł liomych 
w poszczególnych miejscowościach, lecz 
łączących się pod nazwą cgónych związ
ków robotniczych, a często w każdej miej
scowości istnieją związki poszczególnych 
zawodów, nie związane w jedmą centralną 
fachową organizację. Dwadzieścia grup za
wodowo zorganizowanych liczv ogólnie 
12658 członków, przyrzem największą gru
pę stanowi Ogólny Związek Robotników 
Drobnego Przemysłu z liczba 2250. Są np. 
grupy zawodowe z 34 członków (to już naj
niższa gruoał. Biuro Centralne i Z w. dru
karzy posiadają płatniogo fcrikcjonorjusza. 
Inmrf związki korzystają z pomocy człorJców 
Biura Centralnego, przeważnie posłów.

Drugim punktem obrad była kwestja 
podatków, która na Łotwie jOsi bardizb u- 
ciążliwa, z» względu na podatki pośrednie, 
stanowiące 46% ogólnego budżetu. Uchwa
lono protest przeciwko nadmiernym nodat- 
kom pośrednim, oraz zażądano od Rządii 
ograniczenia wydatków państwowych na 
policję polityczną i inne wydatki niepo
trzebne. Prócz kwestji podatkowej rozpa
trywano sprawy gospodarcze. Kongres do
maga się jcJmaj rychle j sze^o załatwienia 
projektu poselskiej frakcji S. D. w Sejmie 
w sprawie budowy wodnej stacji elektrycz* 
nej na Dźwinie.

J.Kwapińshi.

ROBOTNICZY F U r H  ZAWODOWY 
W POLSCE.

Urządzony staraniem Z w. Niezależnej 
Młodzieży Socjalistycznej, odbędzie się dn. 
18 b. m. (we wtorek) o godz. 7 wiecz. odczyt 
tow. Zdanowskiego, sekretarza Centralnej 
Komisji Zw. Zaw., p, l. „Robotniczy ruch 
zawodowy w Polsce" w lokalu 0 . K. R.. Ai» 
Jerozolimskie 6.

Bilety w cenie 500.000 mk. nabvwać mo
żna w Sekretariacie T. U. R., Warecka 7* 
w godz. od  5 — 7.

\
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Nr

Czasop:sm;t nadesłane*
P olska Oświata Pozaszkolna. Rok I. Zeszyt I. 

N *kl. Zw. Pol Nwuoł. S i kot Powm, W arszaw a.
Miin.sterjum oświaty owinęło praw ie całko

wicie dział oświaty pozaszkolnej, między in - 
eetm  i pisma, sprawie taj poświęcone. Wobec 
tego Zw, naucz szkół powsz. powziął godną 
Uznania inicjatywę prowadzenia nadal tego 
w ydawnictwa W I zeszyjde zw raca uwagę 
a rt. prof. Rc imama Dyskiego: N auka •  o-
tw ioia pozaszkolna. W kronice ruchu oświato
wego w Polsce nic znaleźliśmy wzmianki o T.
U. R , który juź dziś stał #ię jedną z najpo
ważniejszych placówek oświatowych

Prom yk. Pismo dla dizieci ł m łodzieży R . 8, 
N r. 20. Red. Helena Radrwanuwa.

W iadomości literackie , R. 1, N r 15.
Dowcipny i złośliwy łajloton Ju l jama Ęjs- 

monida p. t. Komizm prasy.

Blok. Czasopismo aw angardy artystycznej.
1.

Jak ieś  geometryczne rysunki, k tóre n ic  wia
domo co m.ują oznaczać i do czego służyć. 
H asło: „Obojętna jest kw estja zdolności —
o  skutkach decyduje wyłącznie wola i  m eto 
dyczna praca". A w angarda artystyczna' —  baz 
zdolności??  Dziwactwo.

M yśl niepodległa. Nr. 693 z 29 lutego.
Ant. ..Badania astralistyczne nad BiMją" 

poświęcony jest pośmiertnemu dziełu A ndrze
ja Nii mojewsk ego ..B.blja a gwiazdy" W art. 
tym. m .ędzy innerni, zwraca się uwagę na zmia
nę w metodzie pracy nauko woj. A  N. po wy- 
dm.-'iv książki Bóg-Jezus, Podczas, gdy w tej 
książce w szysko  uważa się poprostu ra  mit 
«stroilogiczn.y, w następnych swoich badanfech 
A . N. ra ją ł stanowisko mniej krańcowe: t,ju i 
T>ie chodź J o  o to, czy Jezus istniał czy nie, 
•ile o  t ą  ie  po .iać jego. niezależnie od jego 
p ea lro śd  lub nierealności, jest stylizowana  
W tralnie1'. To znaczy: prrcratftano zjaw iska 
ziemskie, przenosząc je na gwiazdy 
Świat pracodawczy. Rok V, Nr. -2 (18). Organ 

Jlw. Zaw. proc. handil., przem ysł i b iur. m . W ar
szawy. R*d Jan  Niemczyk.

W iadomości K a sy  Chorych m. Łodzi. Dwuty- 
godnk .

Zw iązkow iec polski, organ Pol. Zw, Zaw. prac.
przem . 6 hamłl. Sosnowiec

Cios Zagłębia, Organ P . P . S. w  Zagt. D ąbr 
Rok I, Nr. 2.

Treść n-ra: Zamach na 8 godzinny dzień p ra 
cy ł urlopy (Stańczyk) — W spraw ie 8-go- 
d-’inrego dnia pracy (Zygmunt BooianJ. — 
W nika o w arunki pracy i płacy. — Poseł Kmo- 
the w  obronie baronów węglowych. — Z po
bytu A lberta Thomias’a w Polsce. — Wobec 
klęski bezrobocia. — Potworna obłuda ..jedno
litego frontu" (B. Zan), — Zwyrodnienie czy 
glujxrta. — Chrystus a samoobrona robotników 
(ks Huszno). — P an  storo  .ta Trzciński (F ra 
nek). — Międzymairodwa polityka. — Sprawa 
tram w ajów  w Zagłębiu (Z, C ieplak)— Z ruchti 
lawacki wego. — M ały felieton — S tan  kryzy
su w prrem yśle metalowym. — Życie gospo
darcze. — Kore< p o ' d cne je — K rom ka, — 
Wezwania. — OJipo ■ iedzi Redakcji.

Droga, m arzęc 1924 r., Nr 3.
0  „D rodze'4 i irt kierunku pisaliśm y ju t. 

Os-atni numer zaw iera, jak ł poprzednie, sze
reg c< onych i pouczających artykułów . Ale 
m aniera „Drogi"- nłe zm im iła eię M anierą tą 
jest ustawiczne czepianie eię .Jfewicy" — bo 
krytyką tego riazwać nie można. Czytamy np. 
w .Przeglądzie P e l tycznym ", t»  „lewica m il
czy w sprawie w ojska'4, „milczy w sprawie adi- 
tyk : ragranacznej'4. jn ilezy” w sprawach ad- 
minid-acjii; „milczy wreszcie f w-ąeprawach 
ebrony interesów pracy"... Praw da, jaki to sur 
mieńmy krytyk. Aby zaś każdy w iedział, że 
np, w eprzuwrch polityki zagr „lewica „mSl-
c*V  __ w sprawozdaniu z komisji spraw  zagr.
k r r y k u je  się przemó'.AHjen:^ p. Zamoyskiego, 
ą k  ani słowem n'« wspomina o przem ówieniach 
posłów lewicowych...

Do czego eię zmierza na takiej „d ro d ze '?

y n j i - i , r n — i i - r - ■ ■ ■  » » i

Kronika
p a r la m e n ta r n a

NASZE IN TERPELA CJE SEJM OW E.
Tow. Zaremba i Smulikowski zgłosili in terpe

lację w sprawi* zaniedbania czynności p rzez  pis* 
tfkowmką pow iatow ą Radę Szkolną.

Tow. M arian M alinowski zgłosił in terpelację w 
♦prawię pokrzyw dzenia robotników  rolnych przy

parcelacji m ajątku państw ow ego P iotrow ice pow .
lubelskiego

U niw ersytet łubelsld przy parcelacji otrzym ał 
ośrodek o wiole większy, niż na to pozw ala usta
wa — bo  450 morgówl Aby nie być  zmuszony do 
odstąpienia części ziemi robotnikom  rolnym, uni
w ersytet zatrzymał narazi* w iększą liczbę robotni
ków. Ale teraz, p o  przeprow adzeniu parcelacji, 
wyrzuca ich z pracy — bez lie m i Jes t to obej
ście ustawy, niegodne tak pow ażnej instytucji, jak 
uniw ersytet.

Tow. tow. M oraczew ski ł  M alinowski zgłosili 
in terpelację w sprawie nadużyć przy dostawcach 
dla zaprowiantowamia oddziałów  wojska polskiego 
w D. a  K. II Lublin.

Interpelanci zapytują Min. aipraw w ojskowych:
1) czy skłonny jest zająć się spraw ą upo rząd 

kow ania niezdrowych stosunków  w D.O.K U L u
blin? %

2) czy  skłonny jest pociągnąć d o  odpowiedzial
ności karnej i m aterialnej winnych stra t, jakie p o 
niósł skarb wojskowy,, w skutek  różnicy cen  m ię
dzy notow aniem  giełdy lw ow skiej a cenami rynko
wymi, wypłaconej według kon trak tów  L.24657/Z/23. 
L24.895/Z/23 i L.244/Z/24, oraz różnicy między ce 
nami. of er owa nom i przez Związek Ekonomiczny 
Spółek Rolniczych a cenami „Zrzeszenia .Pracy" 
według umów z dn. 25/2 r. b. do L-2/Z/24 i 3/Z1247

3) czy skłonny jest pociągnąć do odpow iedzial
ności winnych fałszywi* przeprow adzonego prze
ta rgu  na dostaw ę siana i słom y na cały rok dda ca-
Iłygo D O K  II W dmadh 25JX, 22.X1 i 5.XD 1923 r 
i bezpraw nego oddania te j ważnej dostaw y „Zrze
szeniu  Pracy".

MALARZE W OBRONIE SWYCH PRA
COWNI.

W z w ią z k u  z o s ta tn ią  d e b a tą  w sp ra w ie  
u s ta w y  o o c h ro n ie  lo k a to ró w , p ro w a d z o n ą  o- 

I b e c n ie  w  S e n a c ie , u d a ła  się do  p. M a rsz a łk a .
I d o  kom isji p ra w n ic z e j i k lu b ó w , d e le g a c ja  k o 

m isji p o ro z u m ie w a w c z e j Z w iązk ó w  a r ty s ty c z 
n y ch  w  o so b ach : pp . K. S trz e m iń sk ie g o , Z
B ad o w sk ieg o  i N ie s io ło w sk ieg o .

D e leg ac ja  p rz e d s ta w iła  o d p o w ie d n im  czyn- 
i n ik o m  m em o rja ł. w y k a z u ją c y  u jem n e  s tro n y  

n ow ej u s ta w y , k rz y w d z ą c e j w  du że j m ie rz e  o- 
gół a r ty s tó w , p o s ia d a ją c y c h  p ra c o w n ie , te  je 
d y n e  w a rs z ta ty  p ra c y  z aw o d o w e j, b e z  k tó ry c h  
n ie  m oże być  m ow y  o ro zw o ju  sz tu k i.

P rzy s łin o  nam olbrzym ią księgę o  1852 stro
nicach drobniutkiego druku. Je s t to  ,(Rocznik 
eerski 1923 r.*'. wyd przez Mim Spraw  Wojśiko 
wych. Jest to spis wszystkich oficerów czynnych i 
rezerwowych w Polsce, obsady wszystkich komend 
i -imelyitucji wojiskowycb polskich f t. d. W ydawnic
two ni'ezrrt’.erniie kosztowne, iembanda.iej, że znacz
na większość egz. rotrsyłama ies4. danmo. Zachodzi 
pytanie, czy wydawnictwa takiego nie można bvło 
odłożyć do lepszych czasów, ery  właśnie tu nie 
n rJeżało  zastosować oszczędności? 0  oszczędności 
tyle się mówi, ale stasuje przeważnie nie tam, gdzie 
to  byłoby ma miejscu

Kronika polityczna.
A U D JEN C JA  U PREZ. RADY MINISTRÓW

W czoraj p. P rezes Rady M inistrów przyjął 
posłów lwowskich tow. tow. M oraczewskicgo 
i H ausnera w sprawach, Związanych z Galicją 
W schodnią.

BICIE PRZEZ POLICJE.
Komisja*powołana przez Min. Spraw  W e

wnętrznych zawiadomiła p rokuraturę  lwowska 
o rozpoczęciu śledztw a w spraw ie zawieszo
nych w urzędowaniu nadkom isarza Ł&biaka i 
wywiadowcy Malewskiego.

Nadkom isarz Łabiak stoi pod zarzutem 
nieludzkiego znęcania się i torturow ania are 
sztowanego we Lwowie studenta Edwardą 
Brechera, w której to spraw ie posłowie tow. 
tow. Stańczyk i K uryłowicz zgłosili nagły 
wniosek.

ECHA ZAJŚĆ 6 LISTO PA D A  
Wypuszczenie z więzienia tow. Zaczkłewicza.

„N aprzód" z dn. 15 b. m. donosi:
„W czoraj wypuszczono z krakowskiego 

więzienia tow. Franciszka Zaczkiewicza z 
Trzebini. W obec tego wszyscy towarzysze 
aresztow ani z powodu zajść z 6 listopada w 
Trzebini, znajdują się na wolności”

OBIAD NA CZEŚĆ iPOSLA W ŁOSKIEGO.
W czoraj p .prezes (Rady ministrów wydał w 

pałacu Rady m inistrów  o gada. 8 Yt wieci. obiad 
ca cześć posła nadzwyczajnego i mini«tr* pełno
mocnego W łoch. p. Maaoniego. z okazji zawarcia 
układu z rządem włoskim iw spraw i* potyczki dla 
Polski (P. A  T.).
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wanatrskasa, delegat Skirmunt podkreślił z 
naciski om, że sprawa wileńska została rek 
temu definitywnie r ozstrzygnięta, granice 
Polski równo rok temu zostały ostatecznie 
zatwierdzone przez mocarstwa na podsta
wie traktatu wersalskiego, a Wilno włączo
ne do Polski. Obocnie sprawa Wilna prze
siała istnieć na terenie międzynarodowym.

Po przemówieniu delegata Skirmunta 
Rada Ligi za ikoptowała konwencję według 
projektu Ligi boz zmian* oraz zaleciła mo
carstwom jej przyjęcie. Do koncesji dołą
czono „disposition transito'ire'‘ w formie 
protokulu, zobowiązującego Litwę do roz
poczęcia wykonywania konwencji natych
miast po ratyfikacji jej przez odnośne mo
carstwa. Rezolucja ustala, że wyznaczony 
przez Ligą Narodów członek Rady Portu 
ma prawo rekursu do Rady Ligi, jako też 
do Komitetu Tranzytowego. Raport Gua- 
niego podkreśla, że oelem konwencji jest 
zagwarantowanie zarówno interesów Li
twy, jak interesóty Polski. Przedstawiciele 
4ch mocarstw w Radzie Ligi oświadczyli, 
że konwencję przyjmują-

SPRAWY POLSKO-NIEMIECKIE.
Genewa, 15 marca. (PAT.). Rada Ligi 

Narodów przyjęła następującą rezolucję 
lorda Parmcora:

Rada uprasza sprawozdawcę o wezwa
nie rządów polskiego i niemieckiego, aby: 
1) prowadziły w dalszym ciągu rokowania 
w sprawie interpretacji co do stosowania 
art. 4 traktatów o mniejszościach, jako też 
w sprawach domicylu nieprzerwanego oraz 
ndwójnego don kry! u, wynikających z ar
tykułu III tegoż traktatu; 2) aby włączyły 
do programu rokowań wszcillde inne spra
wy, dotyczące interpretacji co do stosowa
nia artykułów III i V tegoż traktatu, pod
niesione przez jedną albo drugą stronę; 3) 
vby zwróciły się do osoby trzeciej, którą, 
o ile do dnia 1 kwietnia b. r. nie dojdzie 
do skutku, odmienne porozumienie między 
>bu rządami mógłbv być prezes trybu
nału rozjemczego dla G. Śląska, by przy
jęła na siebie zadanie przewódniozenia tym 
-okowanion w charakterze mediatora, przy- 
:zem rozumie się, że jeżeli rokowania nie 
doprowadzą do zupełnego porozumienia 
ocd postacią umowy, pndpisalniej do dn. 1 
czerwca b. r., osoba ta będzie miała pełnie 
orawo stanowić o sprawach spornych w 
charakterze arbitra.

Dyrektor Departamentu Politycznego 
Koźmiński przyłączył się w imieniu Pokki 
do powyższe; rezolucji, oświadczając, że 
nie wątpi, iż rząd przyjmie propozycję re
ferenta.
SPRAW A KOLONISTÓW NIEMIECKICH

Geneioc, 15 marca. (PAT.) W sprawie 
kolonistów Rada Ligi za,twierdz'ła raport 
komitetu trzech i przvjęła do wiadomości 
memorjał delegacji polskiej z dn. 14 marca.

Ponieważ komitet nie zdążył rozpatrzeć 
ponownie sprawy w duchu żądań polskich, 
Rada poleciła komitetowi trzech załatwić 
sprawę definitywnie, w porozumieniu z 
rządem polskim. Odpowiadając na pytanie 
lorda Pairmoora, dolegat polski Koźmiński 
stwierdził, że kolonistom, na zasadzie kons
tytucji. przysługuje prawo zakupu ziemi z 
własnych funduszów, podobnie, jak Pola
kom.

FLAGA RADY PORTU.
Genewa, 15 marca. (PAT ) Na wczo

raj szom rannem posiedzeniu Radv Ligi 
Narodów delegat hiszpański Quoinones de 
Laon oświadczył, że gdańszczanie cofnęli 
rekurs w sprawie flagi Rady Portu. W tea 
sposób decyzja wysokiego komisarza zosta
ła prawomocna.

SANACJA FINANSOWA WĘGIER. 
Genewa, 15 marca. (P. A. T.). — W 

sprawie odbudowy finansowej Węgier o- 
pracowano dwa protekuły. Pierwszy proto- 
kuł ma charakter polityczny i został podpi
sany przez przedstawić:dli Ar.glji, Francji, 
Włoch, Rumunji, Jugosławji, Czechosłowa
cji i Węgier. Rządy pierwszych sześciu 
paóistw zobowiązały się do szanowania nie
zależności i suwerenności Węgier, rząd wę
gierski zaś uznał zobowiązania, wynikają
ce z postanowień traktatu pokojowego w 
Trianon.

Drugi pro teku ł  jest podpisany jedynie 
przez Węgry. Rząd węgierski zobowiązuje 
się w nim do przeprowadzenia programu 
Rady Ligi Narodów w sprawie odbudowy 
finansowej i gospodarczej Węgier. Rząd 
węgierski otrzymuje pożyczkę w wysokości 
250 mil jonów koron złotych, zabezpieczoną 
przez dochody celne, podatek od cukru i 
dochody z monopolów tytuniowego i solne
go. Węgry zgodziły się na zamianowanie 
generalnego komisarza, który z ramienia 
Rady Ligi Narcdów będzie urzędował w 
Budapeszcie. Zadaniem jego będzie spra
wować nadzór nad przeprowadzaniem pro
gramu reform.

K OM ISJE LilGI 
G enewa, 15 marca. (P. A T . ) ,  — Komisia dla 

spraw  komunikacji f tranzytu ukończyła swe prace 
j w ybrała na przew odniczącego Baldwins. zaś na 
zastępcę członka delegacji polskiei IX imarslkiego. 
D5* spraiw radjotołcgralfii oraz reform y kalendarz* 
w yłonione zoetały specjalne kom itety.

O LOSY O K U PO W A N EJ GRUZJL 
G enewa, 15 marca. (P A  T.). — DeVgacja

rządu narodow ego Gruzji zrwrfroila «i* do R ad y Li
gi N arodów  z prośbą o zbadani* kw estii, czy pań
stwa wchodzące w dklad Ligi N arodów  i utrzym u
jące z rządem sow ietów  norm alne stosunki dyplo
matyczne, tnie byłyby iw możności nakłonić Lorj^ 
do wycofania wojsk sowieckich t  abszanu Gruzji. 
Delegaci* prosi następnie Radę Ligi N arodów  o 
wysianie do Gruzji komisji śledczej Ligi N arodów .

Praeed wyborami w Wiemczsc^i.
łączył stę w jeden blok, t. zw. „Związek 
wspólnoty pracy”. Do związku tego przy- 
staoiła bawarska partja centrum, bawarska 
partja ludowa, nacjonalistyczny związek 
przemysłowców, -bawarski chrześcijański 
związek chłopów, Liga z w ią z k ó w  katolic
kich i cały szereg związków paitrjotvcz- 
nych. „Związek Wspólnoty Pracy” prze
strzegać będzie w swym programie nastę
pujących zascid; zasada plebiscytu, łdc* 
zjednoczenia Rzeszy niemieckiej na pod
stawach federalistycznych, odzyskanie od
powiednich sił zbrojnych, odzyskanie w 
pełni przez Bawarję samodzielności pań
stwa związkowego, ustrój monarchistyczny, 
wailka przeciwko nowej inflacji, wailki

TELEGKA JtS Y ■
Sesja  Rady Ligi Marodów.

O W Y B Ó R v  NA TERYTORJUM 
OKUPOWANEM.

Berlin, 15 marca. (PAT.). Natych
miast po ogłoszeniu terminu wyborów, któ
re — jak wiadomo — odbędą się dnia 4 
maja, rząd Rzeszy rozpocznie akcję dyplo
matyczną, mającą na celu zapewnienie 
fakże przeprowadzenia w tyra samym dm j 
wyborów na terenie ckupowanym. Rząd 
Rzeszy zwrócił a:ę do komisji nadreńskiej 
z prośbą, aby dała możność ludności nie
mieckiej spełnienia swego obowiązku.

REAKCYJNY BLOK BAWARSKI.
Monachjum, 15 marca. (PAT.). —

W związku z przyszłemi wyborami, cały —
szereg partji i organizacji bawarskich po- przeciwko internacjonalizmowi.

S o w ie ty  a  s a g r a n ic a .
UZNANIE PRZEZ SZWECJĘ.

Sztokholm, 15 m arca . — (P. A. T.). Rząd 
szwedzki postanowi) uznać Rosję sowiecką de 
jure.

Sztokholm, 15 marca. — (P. A. T.).
Komunikat urzędowy donosi, że dziś pod- 
oisano tu układ gospodarczy pomiędzy 
Szwecją a Rosją sowiecką. Układ ten jest 
oparty na zasadzie największego uprzywi
lejowania.

POJEDNAiWGZY KROK RZĄDU 
JAPOŃSKIEGO.

Tokio, 15 marca. (PAT.) Rząd polecił

WaSka z e  spadkiem  f lan k a .
kuły od 4 — 33. Posiedzenie zamknięto «

ministrowi japońskiemu w Pekinie, aby 
sta ra ł się usilnie o uregulowanie ostatnich 
nieporozumień między Rosią a Japonią, 
których zlikwidowanie powinno poprzedzić 
wszelkie rokowanfc. Japonji z Rosją.
UZNANIE SOWIETÓW PRZEZ CHINY.

Wiedeń, 15 marca. (P. A. T.).—,.Neu« 
Freie Presse” donosi z Pekinu: Przedstawi
ciel Rosji Karachan i delegat chiński Wang 
podpisali umowę, na mocy której nartąpió 
ma uznanie Rosji sowieckiej przez Chiny^ 
Rząd chiński zapewne zaaprobuje tę urno 
wę.

DEKLARACJA SKIRMUNTA.
Genewa, 15 marca (PAT.) W ciągu 

•dyskusji nad sprawą Kłajpedy Skirmuint 
złożył nastęntającą deklarację:

Na sesji poprzedniej miałom sposob
ność oświadczyć, że projekt konwencji, 
wypracowany przez komisję Ligi, zapozna
je prawa, przyznane Polsce przez mocar
stwa sojusznicze uchwałą z dn. 16 lutego 
1923 r.. które Litwa akceptowała, a klóro 

■ stanowić miały podstawę dla uregulowania 
sprawy Kłajpedy. Z ubolewaniem muszę 
(•twierdzić, że uwagi moje nie zasiały u-

I względnione i że żądanych zmian nłe włą- 
czono do tekstu konwencji, która też z tego 
powodu nie może zaspokoić upragnionych 
interesów Po!t.k1.. Jest to sprawa zbyt waż- 
na, aby Polska się nią nie interesowała. 
Wobec tego, jako też z racji jednomyślnej 
opinji mojego kraju, żawiodzianego projek
tem konwencji, zmuszony jestem oświad
czyć, że nie mogę do niego się przychylić 
i ograniczyć się muszę do przedłożenia pro
jektu memu rządowi, który osądzi, jakie 

j ma w tej sprawie zająć stanowisko.
I Reagując następni# aa  deklarację Gal-

NADZWYCZAJNE PEŁNOMOCNICTWA 
DLA RZĄDU UCHWALONE.

Paryż, 15 marca. — (P. A  T.). Senat od
rzuci) 154 głosami przeciw ko 141 wniosek, 
domagający się nieprzyjęcia projektu ustawy 
upoważniającej rząd do wydawania dekretu  z 
mocą ustaw y i przejął powyższy projekt usta
wy 154 glosami przeciw ko 139.

Paryż, 15 marca. (PAT ) Sersat przy
jął 161 głosami przeciwko 128 cały pkrW'

godz. 18.55.
ZAPRZECZENIE NIEMIECKIE.
Berlin, 15 marca. (PAT.) Wolff poda

je komunikat urzędowy, zaprzeczający 
twierdzen;u francuskiego prezydenta mini
strów, jakoby w dniu 4 marca odbyło się W 
hotelti Adlon w B cl i nie zebranie przedsta
wicieli banków niemieckich, którzy mieli 
olrzvmac dokładne instrukcje od ministś

szy artykuł projektów fina- sowych, poczerń rjuna spraw zagranicznych w sprawie pod'
posiedzonie zamknięto o godz. 1 min. 20 gospodarczych zarządzeń przcciwkc
w nocy. Dalszy ciąg obrad nad projelttaml 
finani^wym.i odbędzie się n» dzisiejszem
popołudniowym posiodzeniu senatu.

Paryż, 15 marca. (P. A. T.). — N» dzi
siejszem posiedzeniu senatu przyjęto arty-

,vko
Francji. Oticjalnie zaprzeczenie stwierdza, 
że ministerjum spraw zogranicznych żad‘ 
nych podobnych instrukcji nie udzieliło i i* 
zebranie, o którem mówił Poincarć, wogóhj 
się nie odbyło,

i
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Pras mm i ldjiwij.
PRZESŁUCHANIE KPT. ERHARDTA.

Monachjum, 15 marca. (PAT.). — 
W  procesie Hittlera przesłucliiwany byt 
wczoraj, jako świadek, kpt. Erhardt, głów
ny przewodniczący bojówek nacjonalistycz. 
nych.

LOSSOW NIE ZJAW IA SIĘ NA ROZ
PRAWY.

Monach jum, 15 marca. — (P. A. T.J. 
Pod komoc dtzisiejszej rozprawy w procesie 
Hittlera skazano Lossowa na 50 mk. grzyw
ny za niestawienie się na rozprawę, pomi
mo, iż wezwanie doręczone mu zostało w 
przepisanym terminie. Obrona postawiła 
wniosek o przymusowe sprowadzenie Los
sowa do sądu.

M  Partii Pracy.
NOMINACJA.

Londyn, 15 marca. — (P. A. T.).  Król 
podpisał wczoraj nominację Jamesa Bro
wna, członka parlamentu, na stanowisko 
lorda Wysokiego Komisarza Kościoła Szko
cji. Tym sposobem do niedawna jeszcze 
długoletni zwykły górnik węglowy, zamiesz
kujący skromny domek górnika, w Ayrshi
re, reprezentować będzie króla w pałacu 
Iłolyroad w Edinburgu, gdzie zamieszkiwać 
Lędzie przez kilka miesięcy w roku.

IS f iij i .
DOBROWOLNA ABDYKACJA.
Ateny, 15 marca. (PAT.) PR- Jak do- 

jboszą pisma, kilku przywódców monarchis 
tycznych oświadczyło, iż byłoby ws.cnza-

zaproponować kr6lowi Jerzemu dobro- 
Wolną abdykację, w celu ułatwienia przy
wrócenia normalnych stosunków w kraju* 
■W związku z tem kilku byłych deputowa- 
fcych monarchistów ma Stic udać do Buka- 
resztu, gdzie bawi król Jerzy.

Pras „itr „i
Paryż, 15 marca. (P. A. T.). — Wczo

raj rozpoczął się w obecności tłumów ze
branej publiczności proces redakcji „Ma- 
tin“ przeciwko redakcji „Humanitć o ob
razę czci, spowodowaną 'przez zarzut sprze- 
dajności. Jako świadek ,przesłuchiwany był 
b  minister rosyjski Kokoweew. Oświadczył 
on, ie  wszystkie listy Raf aj łowicza, ogło
szone przez „Humanitć", są autentyczne. 
Następny świadek Richman, sekretarz a- 
genta finansowego Leroira, oświadczył, że 
nie wręczał redakcji „Malin" nigdy żadnej 
sumy za pośrednictwem Lenoira. Richman 
zarzuca redakcji „Humanitć", że otrzymała 
7 tysięcy franków za ogłoszenie duńskiego 
towarzystwa kolejowego.

I n p u ts  l i i i  w f e W i P i  t o m .
Paryż, 15 marca. — (P. A. T.). „Eclair" 

donosi o silnem trzęsieniu ziemi na granicy chi
lijsko - peruwiańskiej. Trzęsienie spowodo
wało wielkie szkody i pochłonęło wiele ofiar 
W ludziach.

  Książę ^afji podczas przejatdźflci spadł *
konia i poranił sobie twarz i ręce Pomimo obfitego 
krwotoku nie prrypuazczają, aby rany miały cha
rakter poważniejszy.

  Jait padają pisma amoryWAsWe, gawra I
Murrta awprzecz* wiadormości o swojej ncieczea 
|  oświadcza, te będzie wailczył w dalszym ciągu 
na ciele wotjsk powstańczych.
m i n f — w r if c w i  ii — hhuh— limit

Ruch robotniczy
Z  ż y c ia  p arfji

DZIEŃ KOBIET.
Dziś w  niedzielę przem awiać będą o „Dnia 

kobiet" tow arzyszki:
na wiecu w dzielnicy Czerniakowskiej 

Iow. posei Praussow a i W oszczyńsita;
na zebraniu ogóinem dzielnicy M okotow

skiej, Bagatela 15, o  godz. U  tow. W eychert- 
Szym&nowska;

na wiecu kobiecym w  Grochówie, ul. Kó- 
bielska 15, o godz. 4-ej, tow . Kozierska.

Dotychczas odbyło się w W arszawie 26 
wieców, zebrań i masówek fabrycznych, na 
k tórych  mówiono o żądaniach kobiet pracują
cych i organizacji dnia kobiet. Przem aw iały 
tow arzyszki: radna Budzińska-Tyliclia, Chmie
lewska, Homolicke, Koziersk?, poseł Prausso
wa, dr. Rozenhlumówna, W cychcrt - Szyma
nowska, W oliniewska, W oszczyńska, Zielińska.

Towarzyszki i towarzysze, chcący zorga
nizować specjalne zebrania kobiece lub otrzy
mać prelegentki na zebrania, poświęcone ró
żnym sprawom robotniczym, mogą się zwracać 
do Biura Komitetu Dnia kobiet w administracji 
„Robotnika" Nr. teł. 120-13.

NA ROZPŁATY!!!
Materjały Manufakturowe 

P O L E C A

na bardzo d ogod n ych  w a r u n k a c h  
P O  C E N A C H  F A B R Y C Z N Y C H

A n g ie l s k ie j  
Bielskie
i T o m a s z o w s k i e
W  w i e l k i m  w y b o r z e

m a t e r d a ł y

JEDWAB!!:
K a m ^ r n ,  K re p a , Bo- C re p -C b e rm e u -  
Bton, C u v e rc o a t, Cze- 8« ' 
su n -cza , A lpagu , S /o -  
w lu t, sz tu czk o w e  n a  
sp o d n ie , T en is  (w róż
nych odcieniach) M jte -  
r ja iy  n a  je s io n k i. Ga-

C E N T R A L A *

D Ł U G A  
Nr. 5 3

Tel. 134-78.
bard in .* , W ełny  n a  

suknie. -

C re p -d e -c h ln e
Meskalina,
D uchesse,
FaJ-burbon.

P łótna  na b łe lłsn ę .

Z a
k a ż d a

dajemy  
towaru za U J !  ml

K ażdy  m a  m o ż n o ś ć  u b i e r a ć  s i ę  T A N I O  i w y k w i n t n i e  j e d y 
n ie  w  f i rmie

S n r  - V  T T  »  D ŁU G U  Mr. 2 3
J Ł k  Z  J g j t o k .  wejście frontem 1 przez bramę

N A  R A T Y spłaty

Okrycia i koatjumy damskie Ubiory mąskie
Gotowe i na zam ówienie we 
własnych pracowniach podług 

ostatnich modeli 
Krój wykwintny.

Robota solidna.

S u k n a ,
K o r ty ,

K e w e r k o ty ,
Gabardiny,

A tiam aszki,

. Pn*>edzenle Komitetu Orgłsnirawyjnego 
„I?n a Kobiet" odbędzie sic w niedzielę, 16 b. 
m., o gedz. 5-ej po poi., w lokalu O. K. R* 
{Aieje Jerozolimskie 6), proszeni są o przyby- 
x kom itetów  i podkom ite

tów febrycznych i przew odniczący dzielnicowi.
„CHŁOPSKA PRAW DA".

Pierwszy rum or „Chłopskiej Praw dy" doj- 
ozie odbiorców dnia 23 m arca b- r., poczem 
będzie wychodzić regularnie dw a razy w mie- 
ęięca.

I tak  Nr. 2 będzie z da tą  6 kw ietnia, Nr.
3 — na W ielkandt. Nr. 4 — na 1 Maja i t. d.

Towarzysze, którzy jeszcze nie zdążyli 
zamówić pisma, niech uskutecznią to natych
miast, gdyż w przeciwnym razie gazety nic 
otrzymają. N akład bowiem dostosowany jest 
ściśle do zamówień.

Sąd partyjny okręgcwy. Jutro dn, 17 b. nv, 
o go-dz. 9 wiecz., w lokalu O. K Al. Jerozolim
skie nr. 6 odbędzie się posiedzenie sądu partyjne
go, ca które winni przybyć .punktualnie wszyscy 
członkowi* sądu.

Wieczornica. Dnia lfl b o ,  o godz. 8 wiecz, 
w lokalu Gospody Robotnicze) Bagatela 12a odbę
dzie się wieczornica towarzyska. Gońcie mile wi
dziani*

V/ niedzielę dn. 16 b. m.
Dzielnica Mokotowska. 0  godz. 10£ rano prty 

ul. Bagatela nr. 12a. odbędzie się wiaine zebranie 
członków dzielnicy Mokotowskiej

W poniedziałek dn. 17 b- m.
Okręgowy Komitet Robotniczy P. P. 8. O Ig. 7 

w lokalu O. K. R., Al. Jerozolim sine 6 odbędzie 
się posiedzenie Okr. Kom Rob. IP. P. 5.

Ruch zawodowy
ZE ZWIĄZKU METALOWCÓW.

Zarząd oddziału WarszpSw* Zw. metalowców
zaiwiadantia druciarzy i gwoidzaarzy, członków 
Związku, i« dziś, dn. 16 h- ® °  tf°d*. 10 rano. w 
lokalu .przy uiL Leszno 53, odbędzie «ię zebranie 
aekcji druciarsko - gwoidziarnkiej Na porządku 
jziennytn wybory zarządu sekcji i sprawy fabrycz
ne. Z ebran ie  ważne, bez względu na ilość obec
nych.

Zarząd oddziału „Praga" zawiadamia mężów 
zaufania  i delegatów z fabryk p rask ich , fce dn. 21 
b. w*, o gedt. 6 wiecz. w lokalu Związku, Praga, 
ul. B rukow a nr. 29, o d b ęd zie  się zeb ran ie  w o p ra 
w ach  kryzysu w przemyśl* i plac zarobkowych. 
M ężow i* zaufania i delegaci winni przybyć w kom
plecie.

Zc Związku zaw. dozorców domowych. Dziś o
godz 2 po poi* odbędzie się cgólne zebranie człon
ków Związku przy ul. Leszno nr. 48.

Zarząd Związku dozorców domowych nłniej- 
szein podaje do wiadomości, ż* we witorki i piątki 
odbywa się w lokalu Związku {Leszno 48) girlda 
pracy dozorców domowych. Wobec tego wzywa się 
wszystkich zainteresowanych w tej sprawie, któ
rzy chcą zamiany i t  p„ by zgłaszali się w ozaa • 
crone dni w godz. między 11 i 4 po poł. w lok.ilti 
Związku. Wymienione sprawy Związek zaiitwki
bezpłatnie.

Zwiąnek ztarwodowy robotników przemyśla 
włóknistego. W niedzielę dn. 16 b. «., o godz. 10 
reno w lokalu Związku (Wolska 54) odbędzie *ię 
zebranie wszystkich werkerów.

— W poniedziałek o godz. 6 wiece, 'wferasie 
robotnic ć Woli.

R u c h  k u ! t - - o ś w i a t o w y .

Związek Niezależnej Młodzieży Socjalistycz
nej. Zebranie Zanządu Z- N. M. S. odbędzie się 
dziś o godii. 12 w poł. przy ul Sienkiewicza 3 m. 7.

Na Robotniczy Wydział Opieki nad dzieckiem
15 miijonówi — nieprzyjęte przez panie i  bufetu 
sejmowego.

Na T. U. R.
Z .powodu jubileuszu Romualda Minkiewicza 

Kaizimiera i Janin* Szókalscy — mk. 50 miij.

Książki nadesłane.
Edwin Jędrklewicz. Saul Król. Dramat w 5 

akiach. Nakładłem księgarni B. Połonieckiego.
Edwin Jędrkiewicz. Pieśń o ogniu i wodzie 

Księgarnia Naukowa. Polskie T-wo Ped. Lwów 
1924.”

Dokumenty historyczne. Rok 1863. Wybór 
aktów i dokumentów Opracował Edward Mali- 
szewski. Tow. Wyd. „Igo!*".

Kazimierz Andrzej Jaworski. Czerwonej i Bia
łej Kochance. Chełm 19124.

Paweł Konie-my. Śląsk Cieszyński pod wła
dzą czeską. Poznań 1924. Snład główny u Ge
bethnera i Wolffa.

Głosy czytelników.
Kradzież węgla.

Miesżksnr w domu .przy pL Kazimierza Wiel
kiego (daw. plac Witkowskiego) w pobiiżu stacji 
towarowej kolei wiedeńskiej

Codziennie przed mcmi oknami przeciągają 
setki wozów naładowanych węglem, a przeznaczo
nych dla rozmaitych urzędów* państwowych. Że 
węgiel przeznaczony jest dla urzędów i instytucji 
państwowych, wnoszę * tego, ż* wozy eskortowa
ne «ą przez żołnierzy.

I otóż często jestem mimowolnym świadkiem 
tego, jak naraz wozy zatrzymają się, żołnierze jak 
na komendę odwracają się w przeciwną stronę lub 
zgoła patrzą w niebo, a czyhający na tą chwilę 
.specjaliści’" bezkarni* unoszą z wozów dziesiątki 
pudów drogocennego węgla.

Dzieje się to w odległości 100 Itróków od ko
misariatu policji.

Czyż policja naprawdę nie widizi tego, czemu 
dzień w dzień przyglądają się mieszkańcy tej dziel
nicy? G*

• Prowincja.
SOCHACZEW.

Wiec P. P. S.
(Korespondencja własna).

Dn. H « .  odbył *ię tu wiec P P S ., na któ
rym przemawiał tow. pos^ Zygm. Piotrowski na te
mat spraw bieżących.

Zgromadzeni, w Ijczbfi* pół tysiąca osób. potę
pi® stanowisko prawicy, wypowiadają©- się z* po
parciem polityki naszych posłów w Sejm.e.

Bo zadaniu przez słuchaczy szeregu pytań 
mówcy, na które tow. poaeł wyczerpująco odpo
wiedział, wiec zamknięto po 2-godainmycb obra
dach.

Z kilku strob zgśaozano skargi na gospodarkę 
socbaczewskiego starosty, p. Staniszewskiego, któ
ry rządzi po dyktatoreku, ni* licząc się z  życzenia
mi i interesami ludności, wyraźnie opowiadając się 
po stronie klasowej polityki obszarnikowi.

Rozmaitości.
Wysadzanie w powietrze amunicji na odległość.

„Neue Freie Pre*se“ podaje wywiad nowojor
skiego ikoreąpondienta „Baby New* ze słynnym 
elektrotechnikiem,, Mikołajem Tesla, który od 25 
lat pracuje nad .przenoszeniem eneirgji bez drutu. 
Tesla oświadczył, że jest w możności przesyłania 
energji bez urżycia kabli i bez fal Hertz*. Tesla za
znaczył dalej, że może energię kierować w jednym 
określonym kierunku i aąidzi, że w  ł« t  sposób 
mógłby wysadzać <w powietrz* magazyny amunky*.

Proces o grób Faraona.
Howard Carter, kdy Carnarvon i sir John 

Maxwell zrzekli się wszelkich pretensji do podzia
łu bogactw, znalezionych w> grobie Tutan«bamena, 
mimo, że koszty, awiązane z pracami około odkry
cie grobowca, wynoszą 50.000 f t *zt„ a prawo *- 
gips'kie przyznaje połowę znalezionego skarbu od
krywcom. Albowiem wbrew wyraźnemu brzmie
niu uatawy, rząd egipski stoi na Manowisku cąłko- 
witej konfiskaty kosztowności, wychodząc z zało
żenia, że akcja Carnarvona była równoznaczna z 
wdarciom się do grobowca.
Odkrycie najstarszej formy Unickiego alfabetu.

Prof. George Barton z uniwersytetu Pennsyl
vania otrzyma! list z Palestyny, w kitórym mm do- 
aoszą, ie  dwuch frencustkicb archeologów, którzy 
zajmują się odkopywaniem starożytnych ruia w Fe
nicji, odkryło najstarszą formę feaicUego alfabetu.

W I L N O .
(Korespondencja własna).

9 b. w- «aH kina „IMios", odbyła afę Aka
demia Poselska. Przemawiał najpierw senator Ka
linowski (Wyzwoleni*) w sprawach oświatowych, 
poseł Chomińaki w sprawach krajowych, motywu
jąc potrzebę autonomii ziemi Wileńskiej. ' Tow. po
seł Ziemięcki obszerni* omówił działalność Sejmu* 
uctawę o ochronie lokatorów, ustawę o bezrobociu 
i t. d. t wykazał antyspołeczne •stanowisko prawi
cy, którą swoją działalnością niesłychani* szkodzi 
Państwu Przemówienie tow. post a Piąwskiego, 
poświęcone zagadnieniu rozwoju demokracji w Pol
ec*, zwalczaneij na wszystkich polach przez reak
cję, zakończyło akademię.

Oklaski zgromadzonych świadczyły o solidary
zowaniu się słuchaczy z wywodami mówców.

NA RATY
n a  b a r d z o  d o g o d n y c h  u ra ru n h a e h  

wykwintne O k ry n la  d a m s k i », k o s tju m y j 
Htoiory m ę s k i*  oraz m a n u f a k tu r a

j , G O L D H A F T ”
N o w o lip ia  3 0 ,  m . 6 ,  front il p lęP o

n, IHN l i  jiniM Królewska źfe 31, tslef. 49-44, B. 
Ul. m  n inrlfl siar. ordyn. ki. szp. św. La*. Chor. 
wener. skórne, niemoc płciowa. Do 2 pp. 6—7'/, w.

'P a l t o t y  w o / enme 
9umzt

Q A L H lT U H y

P I J C I E
TYLKO

HERBATĘ

Japończyk
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Życie gospodarcze.
Notowania giełdy warszawskiej.

Dolary St. Zjedn. 9.350.000 -9-330 333— 
9.250 0 0

Franki francuskie 450000 — 444.000
Londyn 4 ' 200.000 -4  t.OOJ.OOO-30.600.000
Eelgja 367 50.*-365500
Praga 270 500 261 000
Szwajcarja I 620.033—1-602.000
Wiochy 403 000 400353
Zloty fr. 180.0003

KROMIKfl.
STAN POGODY.

{Według ŚMtrfćh Państwowego Instytutu Meteor.)

Temperatura najwyższa wynosiła wczoraj w 
'•Warszawie — 1°.1. najniższa — ll*.l. W Zakopa
nem padał rano śnieg przy tesniperaturze —li*, naj- 

'tó sza  nocą — 13°, najwyższa onegdaj — 9*. Po* 
'kry w a śnieżna wynosi 75 cm.

Przewidywany przdlbieg pogody w dniu dzi* 
*ie.jszyms zachmurzenie zmienne, na poiudmo - 
'wschodzie kraju miejscami śnieg, rano przymrozki 
i mglisto, dniem odwilż, wiatry lokalne.

Nieudały zamach na pociąg. Z Wilna do
noszą, że dnia 14 b. m. na linji Ignalino—Duk- 
pzty torowy (dróżnik kolejowy) znaJazł na 108 
kilom etrze przym ocowane do szyn 3 naboje pi- 
roksylinow e, połączone lontem  P ickforda. 
Dzięki wykryciu nabojów przez torowego za
mach zbrodniczy został udarem niony. W ładze 
policyjne wszczęły natychm iastow e śledztwo. 
Spraw’ca  zamachu narazie nieznany. (PAT.).

'Przybór przeniósł się w dół Wisły. Rozpoczę
ły  spadek wód ,pod Warszawą trwa w dalszym cią- 
,fu. Poziom wód obniżył cię z  plus 315 cm. do plus 
305 cm., czyn ubyło 10 cm. Na całej przestrzeni 
'Wisty gćrwej i środkowej wody uibywa, gdyż przy- 
■bór przeniósł się ©ocenie w dół rzeki, powodując 
ap. w Toruniu podniesienie się poziomu zwiercia
dła wód o 43 cm. W dorzeczu górnej Wisty sytua
cja nie zmieniła się Grubość lodów i opadów 
śnieżnych znaczna, a niska temperatura atmosfe
ryczna ka*e przypuszczać, iż stan łeb nieprędko 
ełegnie zmianie.

Wczoraj rano łamacze lodów rozpoczęły «su- 
.w-ani# zatorów na Wiśle dolnej. Został już rozbity 
i usunięty zator na 435 kim. od dawnej granicy b 
zaboru pruskiego, a obecnie przystąpiono do usu
wania drugiego zatoru lodowego -— na kim. 37-ym.

Ciągnienie reiljoaówkL We wczorajszem cią- 
jgnieoiu miujonówkt wylosowano numer 2.471.173, 
sprzedany w Polskiej Krajowej Kasie Pożyczkowej 
w  Bielsku.

Komitet, który z Inicjatywy marszałka JózcLa 
Piłsudskiego urządził dn. 4 marca r. b zabawę dla 
•ierot po poległych wojskowych, -komunikuje, że 
otrzymaną od marszałka Józefa P iłsu d s k ie g o  na 
<ka cel sumę w wysokości mkp. 1.662.445.000, przy. 
padające Mu z tytułu poborów dla b. Naczelnika 
Państwa za nnesiac kity, rozdzielił w sposób na- 
©iępujący: na m. Warszawę 257.110,000 mkp, na 
jm. Wilno 955.335.000 mk.. na m. Lwów 550000.000 
m k, na ra. Rabkę 300.000.000 mik.

Uitecifita Akademfa kn czci Komendanta Jó
zefa Piłsudskiego. Dnia 19 b. m. r. b. w środę o 
-gods. 6 po poł., w sali Warsz. Tow. Kygjenicznego 
^Karowa 31) odbędzie się staraniem akademickiej 
f .  0  W. uroczysta A-kademU ku czci Komendanta 
Józefa Piłsudskiego. Przemawiać będą kol. kol.: & 
Szafrański: „Piłsudski, ijako bojowiec niepodległo
ści za czasów niewoli"; S. Sieroszewski: (Piłsudski

Wódz Logjonów"; S. Pac: .Piłsudski w niepod
ległej Polsce". Wstęp wolny dla akademików.

Kn uczczeniu imienin J. Piłsudskiego, We wto
rek  d-n 18 b. m., z okazji imienin marszałka Polski 
'J. ■ Piłsudskiego, Związek -Legionistów Polskich «- 
Rządza w cali Filharmonii koncerl-monstre. W kon
cercie udział wezmą primadonny p.p.: Polińska • 
Lewicka, M-okrzycka, tenor Stanisław Gruszczyń
ski oraz Malinowski. Dalej usłyszymy deklamację 
•pań: Makckic),. Strońskiej i Zahorskiej oraz p. 
•Warnectd-ego. P. Eli Kochański wykona kilka u-

Materiał} WMm  Okrycia I t a l i i  Towary M a t o m
Tricotiny, Adamaszki oraz chustki w ełniane

w wielkim wyborcę

poleca S Z .  S Z U Z a C
Senatorska 4, brama (sień) parter,

U w a g a i  F i r m a  e g z y s t u j e  o d  1910 r o k u *

Na raty! Ne n a jd e g o d n ia ise y c h  w a ru n k a ch . 
Z a lic sk a  w ed łu g  m o ż n o i . j  p ła tn i

c z e j  o lije n ta .
S p ła ty  d łu g o term in o w e-

ofejtla M e .  m w K e  i oitewi lii  i:aę
nebyć można tylko w  P ie r w e z n r z ę d n e j  P ra o o w n i

H A L P I T E R  1 B B U K O W I C Z
p. f. „Oki*ifćpo9<c tel. 257-03. w bramie II piętro.

N A  R A T Y H I
na bardzo dogodnych warunkach

1|4 część  przy kupnie

OM DM, Misiis
niiwltiizidł mliii inuina

CHUSTKI, WEŁNY NA SUKNIE, 
KAPY. OBRUSY, oraz PŁÓTNA 
w SZTUCZKACH NA BIELIZNĘ 

p o l e c a t

Ja MIŃSKI
Ma li i  4 3 Twarda li i  43

T e l .  1 9 4 - 7 9 .

w

tworów ze swego cennego repertuaru. Program do
pełni chór ofioe'ski pod dyrekcją ppułk- Połoszy- 
sowicza oraz orkiestra reprezentacyjna Komendy 
miasta pod batutą majora. Sielskiego. Na koncercie 
będzie obecny marszałek Piłsudski.

Obchód rocznicy objęcia wybrzeża morskiego.
Liga żeglugi polskiej organizuje dziś uroczysty ob
chód rocznicy c-bjęcia wybrzeża morskiego. Ob
chód odbędzie się o godz. Ł2 w poł. w sali „Kino 
Palace" przy u l Chmielnej nr. 9,

Ze sztuki. W Tow. Zachęty od paru dni otwar
ta została wystawa ,,Pro Arte".

Z Unlwwsy&etu wawzaiwjfdego. Zanząd po
wszechnych wykładów uniwersyteckich w porozu
mieniu ze Szkolą GL. Go spod. Wiejsk urządza 
pierwszą serię wykładów o  poziomie uniwersytec
kim. obejmujących różne dziedziny wie day. W 
d-niach oajbEaszycb odbędą się odczyty: prof. T. 
Zielińskiego p. t. „Die* iruc. Proroctwo SybiE © 
końcu Rzymu i świata" (T dziś, dn. 16 b. m. o 
godz. 5 po poł., 0  we wtorek 18 i 113 w środę 19
0 godz. 8 wiecz ); -proif. Siomy p. L „Stosunek przy
rody martwej do przyrody żywiej",

ZEBRANIA I ODCZYTY.
Z Robotniczego klubu sport (Twego „Skra". We

wtorek dn. 18 b. «n„ o godz. 9'/, wiecz. odbędzie 
się w lokalu klubo (AL Jerozolimskie nr. 6 ra 3) 
zebranie towarzyskie członków i wprowadzonych 
gości. Wejście za zaproszeniami.

„Dusza Wschodu". W poniedziałek, dn. 17 
b m., o godz. B'A wiecz. odbędzie się staraniem 
Żyd. Strzechy Akadem (Nowy Świat 21) 2-gi z cy
klu odczytów p. B. Ejsurowicza p.-t. „W -krainie le
gendarnej prawdy" (wrażenia z podróży po Indjacb
1 Cejlonie). Odczyt ten nosi nazwę: „Dusza Wscho
du".

O badaniach psychicznych pnąy wyborze za
wodu. -Pod powyższym -tytułem wygłosi odczyt w 
poniedziałek o godz. BA  wiecz. w lokalu (Jasna 
11 ra. 4) na posiedzeniu sekcji -wychowania T-wa 
Eugenicznego ini. Wacław Hauszyłd. Pozatera od
będzie się odczyt zbiorowy „W sprawie filmów 
t. tw. uświadamiających i stanowiska względna

nich Tow. Eugenicznego” ©raut odbędą się -wybory 
do sekcji.

Towarzystwo Studjów Ezoterycznych. We wto
rek, dn. 18 bm-, o godz. 8 wiecz. w sali T-wa Mi
łośników Fot-ografji, ul. Czackiego 5, odbędzie się 
11 Ogólne Zebranie, na którem p. Zofja Bogórska 
wygłosi odczyt p. t. „Tarot" (Egipska Tajemnicza 
Księga T-ho'jha). Wstęp rnaljon mk. Dla członków 
bezpłatnie.

„Żegluga polska". Jutro -do 17 b. en. o godz. 8 
wice z. odbędzie się w Stowarzyszeniu .polsko-tran- 
ćuskiem (Nowy-Świat 67) odczyt admirała J olivet
p t. „Żegluga morska", ilustrowany przezroczami.
WYCIECZKI:

Niedzielna wydjeczkn P o l Tow. Kra{ą|al4wcz£/- 
go. W niedzielę -d. 16 b. m. odbędzie się wycieczka 
do Muzeum zoologicznego.
WVIAHKL

Ujęcie oszusta. Przechodzący ni. Nowolipki *i 
przodownik Jakubowski zauważył w bramie doom 
nr. 16 dwu-oh mężczyzn, z których jećtn mial jakąś 
paczkę. Policjant zorientował się, że dokonywa się 
tam oszustwo, przeto ulkryl się w sąsiedniej bramie 
i ocze-kiwal na dalszy przebieg tranzakcji. Po wyj
ściu z bramy Jakubowski zatrzymał obu mężczyzn 
i odprowadził do Ul komisariatu. Tam okazało się, 
że pierwszy z zatrzymanych Franciszek Lewan
dowski z osady Żurawina został zaczepiony przez 
Stanisława Wujkowskiego, rozmawiającego wy
łącznie w języku rosyjskim. Rzekomy Rosjanin za
proponował Lewandowskiemu kupno materiału a- 
meryk«ńs-kiego, oświadczając, że został okradziony 
i potrzebuje pieniędzy na wyjazd do Kowna. Le
wandowski, Klując się nad rzekomym emigrantem, 
kupił material, za który dał 157 m-.Sjonów mk. 
Paczka zawierała tylko dwa metry materiału gra
natowego w najgorszym gatunku, nawiniętego na 
dwie grube tektury W-ujkowskiego. który okazał 
się specjalistą od tego rodzaju os-zmta, odprowa
dzono do więzienia.

Pościg i strzał na placu Teatralnym. Przechod
nie na p i  Teatralnym przy zbiegu ul. Wierzbowej, 
Bielańskiej i Senatorskiej -byli świadkami jak z ul. 
Senatorskiej w stronę gmachu teatru Wielkiego 
biegł jakiś mężczyzna z rewolwerem w ręku. W 
odległości kilku kroków biegł d-rugi mężczyzna i 
alarmowej przechodniów krrykiem: „trzymacie
bandytę!". Ń* okrzyk ten pobiegli za ociekającym 
przechodzący wówczas st. przodownik Kazimierz 
fcle-nie-w-ski i policjant Witos, 'którzy uciekającego 
zatrzymali. W czasie pościgu padł strzał rewolwe

rowy dany przez jakiegoś przechodnia, który znikt 
w Iłu-nn-e. W k o m isariac ie  okazało się. że iesi to 
Sylwin Domański, h a n d lo w iec , byiy sublokator 
Wacława Kosmana. Ściga! go zaś szw ag ier Kosma
na. Huryłko. Z dochodzenia okazało się. ze Domań
ski przed dwoma m iesiącam i skradł K osm anow i 4 
miliardy mk oraz rewolwer, będący własnością 
Huryłki, poczem ociekł. Dcpiero w czoraj Huryłko, 
przechodząc, n-atknął się na D om ańskiego, żądaiąc 
kategorycznie zwrotu rewolweru W tedy D nare- 
petowat broń i zagroziwszy Huryłce. zaczął ucie
kać. Aresztowany p rzyznaje  się do k radzieży  pie
niędzy. lecz twierdzi, że Kosman b y ł mu winien ta
ką gumę, przeto sam ją sobie zabrał

Udaremniony napad rabonknjwy i ujęcie trzech 
bandytów. Na jadącego wozem z Warszawy w stro
nę Marek Piofr-a Sa’amowskicfo napadło na szosie 
pod Zaciszem trzech drabów, którzy z zamiarem 
zrabowania woza z koniem. zrzucili Sa'amowskie- 
gc pod wóz i już zamierzali sami odjechać, gdy 
nadjechało jeszcze kilka wozów włościańskich, 
których powożący rzucik się w obronie napadnię
tego Wtedy bandyci wyjęła rewolwery i zaczęli 
grozić. Widząc jednak przeważaiącą siłę. bandyci 
rzucili się do ucieczki w stronę Warszawy Wtedy 
Sałamowrki zawiadomił o napadzie posterunek po
licyjny w M a r k a c h .  Zarządzono natychm-.asl pościg 
i ujęto bandytów bez oporu w Targówku- Są to: 
Euzebiusz Pawłowski i bracia Zawistowscy Hiero
nim i Bronisław. Ujętych odprowadzono do sędzie
go śledczego I rewiru na powiat warszawski

Pożar. W mieszka ni o Mos-zka Frydmana przy 
tżl Milej nt. 9 °d pozostawionego w ubikacji ko
szyka z żarzącym się popiołem zapaliła sfię podło
ga. Pogotowie 1 oddziału straży, po Wyrąbaniu czę
ści podłogi, pożar ugasiło

25 s ą d ó w .
O szpiegostwo^

We Iwownklm sądzie kar nym loczyła »ę  prze-z 
4 dni rozprawa przeciw szajce, xlozonei z 8 osób, 
o s k a r ż o n y c h  o szpiegostwo na rzecz Rosji Przed
wczoraj zapadł wyrok, aa mocy którego 5 osób «ka- 
eano na 3)4 rok1" 'więzienia. >edną na trzy lata, 
jedną na dwa lata. wreszcie jedną na rok ciężikze- 
g.j więzienia a  wazelkienu obostrzeniami.

T e a t r  i  m u z y k a .
Teatr WlelkL Dziś © godz 3 po poi. balet ,F*a

Twardowski". Wieczorem „Faust".
Teatr Rozmaitości. Dziś po poł. przedstawienie 

popularne po cenach zniżonych „Ptak". Wieczo- 
rem dziś i jutro „Zbuntowana".

Teatr Letni. Codziennie .jPan naczelnik- to 
(a“. Dziś o godz. 4 po poł- „Dzwonek alarmowy".

Teatr Reduta. Dziś o godz. 12 w poł. VH po- 
ranek „Dawne czasy". W skład program© w«jdą 
nowe inscenizacije piosenek: sieiańki. śpiewy kon- 
tuszowe, żołnierskie i Jud owe. O godz 3H po poL 
po cenach zniżonych „W małym domku . Wieczo
rem dziś i jutro „Dom otwarty".

Teatr Polski. Dziś o godz. 3 A  P° Po1- P° «*- 
nach zniżonych .Lekkomyślna siostra . Wieczorem 
..Żywy t r u p "

Teatr Mały. Dziś o godz. 4 po poł. „Świt. ddcĄ
i noc". Wieczorem „Wspanrały Rogacz".

Teatr Komedia. Codziennie do czwartku włąci- 
nie wieczorem „Cudowne modium". Dziś o godi. 
4 po pot. ,.Anan*t .

Teatr Nowości Codziennie ..Frasquita".
Teatr Wodewil Dziś „ N a j p i ę k n i e j s z a  z kobiet",
TeaU im- Fredry. Dziś o godz. 12 w pot dla 

dzieci „Królewna Śnieżka". O godz. 4 po pot. po 
e o n a c h  zniżonych „Chata za wsią ,  wieczoreug 
„Dziewczę t chaty za wsią".

TeaU Praski. Codziennie , .Żyd wieczny to- 
lacz".

Teatr Popularny. Dziś o godz. 4 po pot. i o 8 
wiecz. „Warszawiacy w Ameryce"

Teatr Stańczyk. Dziś dwa przedstawienia do
skonałego programu ,Jłip4iip-hurra"l z V-tą serią 
Hrabiny Paryża. 0  godz. 5 m. 15 (ceny zniżone) l 
9 m. 15 (zwykłe) i

Qnł pro Quo. „Szopka Pikadora”.
Z Filharmonii. Dzisiejszy poranek poświęcony 

będzie Bectbowenowi Dziś na popołudn-iowym 
koncercie symlcnicznym wystąpi skrzypek Józeł 

• Szżgcti i gr3f będzite symfonię hiszpańską Lalo. 
Część orkiestrową wy,peini czwarta symionja Czaj
kowskiego.

Koncerty M ailu BattislinL Jut*© na estradzie
Filharmonii występj Maltia B ^p tin i, który nio- 
wątpliwie, jak zawśze, czarować będizie swym glo- 
jem.

Wieczór K. Rychterówny j lllasiewicz - Stoją- 
Iowskiej. Dziś o godz 8 m. 15 wiecz. odbędzie sięł 
w Konserwatorium wieczór p. I. „Enooh Ardem^ 
Ttnnysona z ilustracją muzyczną R Straussa.

1 O K A Z J A |
Melanie wełn. , 
na koat nmy 1 suknie | 

śO deseni

f* 500 
f) tya.
u  m-p.

POLSKI DOM HANDLOWY

Ostatnie Nowości!!!!
Materjały Damskie

M ę s k ie
J E D W A B I E

Towary Bieliżnianc 
BIELIZNA STOŁOWA 

S A T Y N Y  Deseniowe 
KOŁDRY - FIRANKI

Marszałkowska 127.
F I L J I  N I E  P O S I A D A M Y .

Chustki Trykotaże
N ajw ięk s zy  w yb ó r.



Mr. 75 „ R O B  O T  N I K "  raodfziefl^IB irtan at 1924 r. 7

Spłaty długoterminowe
część przy kupnie l i n  n i m

ubiory dziecinne*Gotowe ubiory cywilne i wojskowe —■ okrycia damskie —
W ykonywamy ubiory i okrycia w© własnych pracowniach p|g. miary, 

f lf f la te r ja ły  m ę s k i e  matcrjaly wojskowe, kamgar.ny* bostony, kowerkoty, korty.
R ffia terja ły  d a m s k ie s  gabardiny, cap, szewioty, satiny, wełny, trikotina w kolorach i adamaszki. 
P ló t s io  w  s z t u c z k a c h s  Żyrardowskie, Widzewskie i in. fabryk.
Materjały bieliźniane, kołdry watowe, fiianki, chustki wołn. G o t o w a  b i e l i z n a  męska i damska.

u Kurcan DŁUGA 50
w p o d w ó r z u

na wprost 
ul. Bielańskiej.

1 \ J  fik ¥ ł  fikTT ' V  n  M. iSitiraiiwB w m atel polskicłi i zhticl
JsL . JeL| |4  j | |3  c z ę ś ć  p r z y  k u p n i e .  '

Manufaktura 
Konfekcja damska i męska 

Bielizna damska i męska 
Gotowe damskie i męskie ubiory 

Futra, obuwie, trykotaże

%

Wykonywamy we własnych pracow
niach ubiory męskie i damskie z obra

nego materjału podług miary.

1
. iii. l a t a  Hr. 6 i

T e l e f o n  1 5 2 * 2 0 .
l-szy oddział: Poznań, Szew ska 11. Telefon 5941. 
I!-gi oddział: Bydgoszcz, ul. Długa Ns 66.
U rzędnikom  państw ow ym  I kom unalnym  całej Rzeczpospolitej Polskiej 

wydajem y towary na podstaw ie legitym acji.

Kino

PALACE 1
Chmielna, 9, tei. 51-14
Początek o godz. 4 pp. ■

Spieszcie się, bo to już ostatnie dni
Najw iększą gwiazdę kina Jest niezaprzeczalnie 

e najlepszym  I najciekaw szym  n a  rynku film owym  obrazem

W kajdanach małżeństwa
12 aktpw y m o n u m en ta ln y  I sensacvlnv  d ram at erotyczny.

najlepszą zaś je j k reację

KOBIETA,
KTÓRA ZABIŁA

Wielka Wyprzedaż
pierwszorzędnych towarów 

po eenacli konkurencyjnych
Jedwabie: Wełny damskie: za m tr.

G abardine czysty kam g. 19,21 mil. 
W ełny m atow e 1 0 i l3 m il j .  m tr. 
Szewioty kostjum ow e 1 4 ' milj. 

„ sukniow e 10 '/, milj.
„  m undurkow e 5  1 6 '/ ,  milj. 

Tenis kraty i B ajadera 
K am garn 11% mł!|.
Boston w ełniany 18 '/, i 2 3 '/, milj. 
Sukr.o drap  de d am es 28 milj.

19.000 OCO m tr. 
2 0C0 000 „
21.000 000 „ 
24x00  000 „  
28 000 00 „

Crepe de  Chine 
M essalin D uchesse 
Satin  D uchesse 
Crepe M arocaln 
Ł achem ir
C repe de S cherm esse  31.000 000 
Tafta 22 t 25 milj.
A dam aszek 6 i 6 ‘/» milj.
Bostony kemgarnowe. Bielskie i Tomaszowskie na kostjumv damskie I me-kle 32 I 40 mit|. 
metr. Angiei&tUe materjały na demskle I męskie kostjumy I płaszcze 23, 25 i 30 milj. mtr. 

Krepa 40003.003. Krepa kamgarnowa 43.000.030.

Płótno na bieliznę 
Zefiry na koszule 
Tyk na wsypy 
Dym ka

P ł ó t n a i
2 000 009 m tr.
2 .'*>0.000 „
2 630 0  X) „  
2.500.U00 „

O brusy 9 0 0 0 0 0 0  „
Kapy pikowe 12 000 000 ,,
Prześcieradła 8  000 090 „
C h u s tk i  zim. puszyste 10 i 20 milj.

Za
każde

dajemy 
towary za

Każdy ma możność ubierać się TANIO i wykwintnie jedynie w firmie

P A ¥  S 7 V K ”  N iec a ła  Ne 2,
IJL JL in k . tel. 2 9 3 -0 8 .

na spłaty
długoterminowe

Okrycia i Kostjumy damskie, Sukna, Korty, Krepy,
tfoto.9 i na I ™ a«lealBrV m? " ““a !!::? ,’,™ 'we własnych pracowniach, Gabardmy,

podług ostatnich modeli. Adamaszki,
Krój wykwintny. Robota solidna. Materjały Blaiiżniane.

(jw»c§a J Podczas obiadu od godz. 1 I pół — 3 pp. magazyn zamknięty.

N A  R A T Y

Płótno w sztuczkach Widzewskie. Schelblera, Poznańskiego I Żyrardowskie po cenach fa
brycznych. Poleca się wśżelkle towary wchodzące w zakres manufaKtury po cenach kon

kurencyjnych I wiele innych towaiów

WARSZAWSKA KONKURENCJA Sp. z ogr. odp.
6 4  N o w y  Ś w i a t  8 4 .  whw Z w r a c a m y  u w a j ę  n a  a d r o a .

2 * 1 .  i [ | i l |  T A N I E J  a m t M  2 5 “| .

4-ta •*&,':'* GA RATY
okrycia damskie i ubiory męskie

W pracowni T w a r d a  2 © m -  1 0 , W podwórzu na prawo, l-sze piętro.

J ,  B r a n i c k i
Z a m ó w i e n i a  w y k o n y w a m  p u n k t u a l n i e .

Nowości sezonowe ——
Bla rafy i ęotówką 

C E N Y  F A B H Y C Z N E  
5  D R A P  D E  D A M E S  99
o Bostony męski© i gabapdiny &i

e r a *  K a n tg o m y  a n fii® l* k le  i  k r a j o w e  ^
M arszałkowska 106, m. 1. ^

1 - s z e  [ .lę tro , fr o n t. Tel. 183*72.

O*
J t

*
‘0

W
N

N a  R a t y  na warunkach najdogodniejszych

Okrycia damskie 
Ubiory męskie

Ubrania dziecinne 
Manufaktura

p o lec a  ś w f e io  n a d e s z ła  m o d e le  n a  s e z o n  w io se n n y

D. Borodowski DŁUQA V.Afit!™'front*
Dla kooperatyw i pp. urzędników państwowych 

specjalne udogodnienia.

NA RATY i nie drożej jak 
za gotówkę

O k r y c i a  d a m s k i *  I k o s t i u m y  ort* u b i o r y  m ą s h i a  najnow
szych fasonów, wykwintnie wykonane w wielkim wyborze poleca

j. WOŁKOWICZ, Elektoralna 14 m. 83
mieszkanie prywatne wr 2 - i e m  podw órzu w p rost b r o m y .

NA KUTY i za 
gotów kę «

« D  h  l i  W  i  A  wykwintne, u b r a n i a  m ę s k i e ,  o k r y c i a  *
•  U  U  U  W  I c  d a m s k i e ,  b i e i i * „ ą  , p. p^ l#ea »

j i. „Centrozakup” g
£ Karmelicka 13 m. 8» W podwórzu na prawo li piętro 5 

telefon 802-87.

r  Pocz. g.

f i

„MM"
Dla młodzieży dozwolone. 

Jeszcze tylko kilka dni I

W
2 serje. 14 aktów w jednym p-o- 
gramle. Obraz przedstawia szczyt 
odwagi ludzkiej we wstrząsają
cych przygodach m 111 o n e r 6 w 

amerykańskich.
Dz<6 o godz. 11 i 12 30 reno spe
cjalna przedstawienie dia dzieci 

i młodzieży.

Dr. tnaiBjfl.r5;,SS,'i
ka, wlewania) Ceny lecznlcowe^ 
5-7 Z ł o t o  4 8 ,  poprzeczna oficyna-
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Czytajcie uważnie!

N a b y ć  m o g ą  « fS * y o « 7

Jla R a t y
tylko na 

i KAPUCYŃSKIEJ 13. m. 2, 
parter, brama, t e ł .  5 0 3 -4 7 .

Wszelkie materjaly męskie I 
damskie, krajowe ł zagraniczne

OKrycia i kostiumy im m  
CardEiotiQ nipKg. totra oatowa 
Kcuticis damską i fotrżaną
Bisiizaę gotowe męską i dam

ska fantazyjne. U

Mn te n  p o  c e n a c h  g o tó w k o w y c h  wszelkie towary manufa- 
Itfli! kturowe. sukna, wełny sukniowe, boston, kamgamy na 

garnitury męskie 1 kostjumy damskie, szewloiy, gabardiny, korty 
trykotiny we wszystkich ko'orach oraz towary blale w znanej firmie 
n L k o n ó m jH  B la w a tn a * *  Adres: S i e n n a  8 4  m .  67,  I piętro.

Uwaga t! Tanio bo prywatne mieszkanie. Dojazd tramwajo
wy: 0 6. 7. 8, 11. 22.

N A  B A T T 1 Ceny goMawe
U b io r y ,  J e s i o n k i  m ę s k i e  I o k r y c i a  d a m s k i e .

S m o c z a  I m . 2 8  róg Nowolipia, II p. Dojazd trnmw.O.

•PVT A  Y3& A *TF8^5n O k r y c i a  d a m s k i ©  Jfó  J3L JkSuJsk •& A  ł i  k o s t j u m y
pierwszorzędna I solidna robota, gotowe I na zamówienia z wła* 

snych I powierzonych materjałów poleca
II. P r a w i d ł o ,  D z i k a  2 2  m .  2 4

w podwóizu na prawo, to latoa I76-71.

NA.RATY wszystkim
gotowe I na zamó

30% taniej
litt" " "* '”  OiiJtj IłiliiJ i Ditól! wienia. 1‘rzyjmuje

obstalunkl z własnych I powieizonych maleijalów. 
Wykwintna robota.

„WYGODA" S ien n a  22, ©klep.
Specjalne ustępstwo dla robotników.

Na Raty
l i  nur eM Jiffii i ubiorów wUA:y

Z a r z ą d  K o o p e r a t y w y

pracowników W d o  Zaopatrywania
zawiadamia pp. członków, że w dniu 27 marca 1924 r. o godz. 6-eJ 
wieczorem w pierwszym terminie, a  w razie nledojścla do skutku, 
w drugim terminie w tymże dniu o gndz. 7-ej wieczorem w lokalu 
Wydziału Zaopatrywania przy ul. Kredytowej K* 2. odbędzie się

W alne Zgromadzenie
z następującym porządkiem:

1) Zagajenie, Wybór przewodniczącego I prezydium.
2) Sprawozdanie Zarządu z dziela’noSci za lata 1922 I 1923.
3) » Komi-.tl Rewizyjnej odnośnie bilansu za

lata 1922 I 1923.
4) Wybór nowego Zarzgeu I Komisji Rewizyjnej.
5) Wolne wnioski.

lyrskeia Tm njii liojuid w Mim
zawiadamia niniejszem, ie na zasadzie uchwały Komisji 
Finansowo Budżetowej z dnia l i  go b. m. 
od poniedziałku dn. 17 go b. m.

1) cofa sią 10J ustępstwa na biletach abonamento
wych dziennych;

2) podwyższa sie cene jednorazowego biletu ulgo
wego tramwajowego i autobusowego do Mk. 150.000 —

P o t r z e b n e  o b c i ą g a c z k a
do czekolady, a a w ij a c z k a  d o  w k ła d a n ia  b o m b o n ie r e k .

Wiadomość:
Fabryka czekolady „Rusałka*1

G r z . b u w i U  2 4 .

K o ł d r y  w a t o w e  f  t S u k n i e  i b l u z k i  
S a p ,  *  £ * * « » ,  C h u s t k i  J e s i e n n a  I a t im e w e
p i o . n o  w  s z t u c z k a c h  I F i r a n k i  r ó ż n a
Oiaz wielki wybór b i e l i m y  d a m s k i e j ,  m ą * U l e H  n ^ ó e l o i o -

w e j  najtaniej tylko w firmie „ K R E D K  T P O L

W spóS na  N k  3 - , S k le p  N k  (5.
(1WMGMI P.P. urzędnikom zamiejskim dajemy za okazaniem le

gitymacji.

S p i e s z c i e I  3 0 °|a ł a n i e j !
mm  P I L T V  Pierwsi w czasach 
illJnfc U H  8 B wojennych i obecnie
Ubiory męskie, okrycia damskie gotowe i na obstalunęk według

ostatnich modeli.
Pracownia na mtejscu.

Materjaiy manufakturowe l Jedwabie na metry, kapy na łóżka.koł
dry watowe I towary b*eliżn!ane po cenach konkurencyjnych na 

warunkach najdogodniejszych.

Firma „O szczędność"
Nowogrodzka 4, sklap, teloł- 228-42.

U w a g a . Urzędnikom państwowym I miejskim specjalny rabat.

HURT. D E T A L .

Sprzedaż różnych skór

w y k w i n t n e ,  t r w a ł e  poleca
„STANISŁAW** W arszaw a, W olska 13 m . 6 a ,

2 gie podwóize, 2 gle piętro, vis a vis bramy.
Uwaga na aures l  z - g ia  p o d  w. 2 - g ie  u i ę t r o ,  vis-a-vis bramy

zagraniczne I krajowe 
w rUŻMyyh k o lo r a c h

zagran iczne  1 k ra jo w e  
c z a r n o  i  b r a n ż o w a

g  e  mZ Y
C H R O M Y
S K Ó R Y  podeszwiane różnych, fabryk

L a k i e r y  S t a r l i n g a  i iun.
S .  F R A Q M  A N

Warszawa, Franciszkańska Nr. 8. Tel. 211-16.

Ń a R a ty  jSSLb. OT itiffll, Si!”; ;1"” *1
p o l e c a  

Z a k ła d  z e g a r m is t r z o w s k i
B . E P S Z T E J N ,  Twarda 34, róg Pańskiej.

I j u n a f V  Ubiory męskie, damskie t dziecinne oraz IM 1 ¥  wielki wybór towarów manufakturowych
S Z M E D R A  

L e s z n o  2 2  m . 2£ |, naprzeciw bramy.
T e le fo n  4 0 3 -8 8 #

X^Tći» I S ł 3 i t » y  m ie s ią c a
Wykwintne u b i o r y  m ę s k i  o I o k r y c i a  d a m a k i o  gotowe 1 na

zamówienia poleca firma

. .G w ia z d a ”  łloża 23, sklep.
UWAGA I l*P. URZĘDNIKOM USTĘPSTW O.

N A  R A T Y ! !
S p ła ty  d łu g o te r m in o w e .

z wyjątku daję pierwszorzędne
M ała  z a l ic z k a .

W s z y n t l c t m  bez wyła r . . .
UBIORY MĘSKIE, OKRYCIA DAMSKIE I KlStjDB?
najmodniejsze tALTA pluszowe, gotową BIELIZNĘ, SUKNiE: che 
vtolowe. gabardinowe I trykotlnowe, J ed w a b i© , obiusy blale i ko 
lorowe; kapy na lozka oraz materjaly krajowe I zagraniczne: kem 
gamy. bostony, satyny, chevloty. covercoaty. gabardiny, wełny, 
•ponge I Inne. na|taniej I najdogodniej tylko w prywato, mieszkaniu
s - t o  J e r s h a  3 0  m .  <40, 3-cia brama, parter

5 -fn  c z ę ś ć  p r z y  k u p n ie !
N A  R A T Y

JŁrS,K*MSTKoRv'*,ta
S-to Jarska 21 m. 4.

N A  R A T Y  i za goMg!
OBUWIE d a m s k i*

m ę s k i #
I l iz  e c i a n s

2 okazji ntMwni iwiai 251. i
Na r a t y  i z a  g o tó w k ę

U b iory  m ę s k ie !  Gamltuiy, żakiety, smokingi, fraki, palta 
zimowe, je lonki i saki 

U b iory  d a m s k ia i  Kostjumy, palta zimowe, trlkotinowe, 
welinowe, pluszowe I wiosenne
M a te r ia ły  m ą a k ia l Bostony, kam jam y, kr-py. welury. su- 
beryny, spodniowe. kamlze!kowe oraz streichgarny I korty 
m a te r ia ły  d a m s k ie !  Bostony, zamsze, satyny, trlkotlny, 
gabardiny, wełenki, epongć bluzkowe poleca firma

L. SOBOL i S - k a  lesiM 73 'S S
Uwagal Zamówienia wykonywa się podług ostatnich modeli.

2 5 !  T a n io j. 25{ T a n ie j.
Korzystajcie wszyscy!

H a  r a t y  i z a  g o tó w k ę
Ubrania Męskie. Palta letnie i jesienne
oraz y O P N I g  w wielkim wvborze gotowe i na zamó

wienia z maleijalów krajowych 1 zagranicznych poleca 
7AKŁA0 D A n r ł n ^ r  W a r s z a w a  n y
krawiecki d . u e r in L r  N ow otipai 4 ł

(rog Karmelickiej)

Z powodu likwidacji Interesu odbywa się

W Y P R Z E D A Ż
po cenach bardzo zniżonych I N A  R A T Y  

G a r n itu r y  i  p a lta  m ą o k io
A n g ie ls k ie  p a lta  d a m s k ie

oraz matrrja 'y  na garnitury męskie 
Firma „OIVAT*‘, Z ło ta  2 4 , s k le p .____

HA R A T Y
na dogodn. warunkach 
U b io r y  m ę z k io #  o k r y 
c i a  ( t o m s k i e  oraz towa
ry łokciowa l bleliżnlane

H. Szczypior 
sklep, i-» Krzyś :i 35.

vis a-»is ul Szkolnei.

Ol. h. Lewin
płciowa Nierata 12 P rzv jm .od8 --  
9 iano  t od 2 — 8 w. Panie od 4 —5.

K U N A 11usuwa
nie plami bielizny, posiada miły 
rapach J.  WEROCZY, Bednarska 
/ft 13. Apteka. Żądać wszędzie

Na rozpłaty
po c e n a c h  g o tó w k o w y c h

gotow e ubiory m ęsk ie , garnitury, 
p alta  w iosenne i letn io

podług ostatnxh fasonów. Na składzie wielki wy* 
bór materjałów krajowych i zagranicznych 

na obstalunkl.
Uwflga. Pracownia na miejscu.

Uważajcie na adres,

P .  G w i a z d a  IW .®  23.

do

N A  R s T Y .  N A  a A T Y .
Kto chce być elegancko ł modnie ubrany niech wstąpi

^ a i y a z y r i u  U n q i e l s  u e a o
E l e l c t o p a l n a  20. Tel. 203-24,

. . .  n .  s  | * t y  d l u j e ! # r n i i n o w e  UBIORY MĘ
SKIF i DZitCiEcE w ykonane we w łasnej pracow ni na miej- iW L  i u^ itv .  Cl KU ywed|Ug ostatniej mody.*

U w rrga .  Stale na składzie wielki wybóź melerjałów 
zagranicznych i krajowych.
-  p urzędnikom zamlejsc. dajemy zs  okazaniem legitymacji.

A  R A T Y  N A  R A T Y .

N  A

R A T Y
C e n t r a la  

Przejazd Nr. 1
tel. 2 5 2 - 5 0 .

Towary wełniane, gol°* 
we ubiory męskie, dam* 
Skle I dziecięce na naj
dogodniejszych w a r u n 

k a c h .

SI
e u n a r a

R ow y
2 .039

P o r t r e t y  
ryte w ln tn l

Or. mel Zofja aostsow sxa
skór., wener., ana izy krwi na syfi
lis. C h ł o d n a  2ó, lei. 9V-'9. 3—5.

ŚL ED ZIA
szkockie i norweskie

poleca na post 
H u r t o w n i a

„Ź ród ło  P o lsk ie”
Z ło ta  6 4 , teL 231 66

H a R a ty
i z a  g o tó w k ą

o k r y c ia  d a m s k i #  I k o s t iu 
m y najnowsze fasony wiosen
nego sezonu, pierwszorzędna ro
bota oraz k o n t . k e j a  w wiel
kim wyborze, również m a t e r i a 
ły  najprzedniejszych gatunków 

poleca
f .  „ S z n a j d e r m a n “

M a r s z a ł k o w s k a  5 3  ibezlltery) 
Obejrzenie nie obowiązuje do 

kupna.
P.P. Urzędnikom i pracu|ęcym 

specjalny rabat,

S a HSa T y

ZEGARY!!
ścienne, b u d z i k ó w ,  z e g a r k i ,

obrączki Ślubne, platery.
Zegarmistrz GUTMACHER. 

sm ocza 21 m iesik . £3.

C Z Y / 2 C Z f \ Ż 0 U \ D L K |
C Jm oĄ  o d  " u m o t y w .  srfrc tu tM ti_  

o d  u d r rz o i łrur 4o g touy

REFORMACKIE!
PIG U ŁK I A PTEK I 

K a r c z e w s k i  -TuizyribM  
*fer-z«»a. TTILBACKaAtiu t3vą̂dac tgłKo » î onrHkurtr

Analizy TS
ą g - s ^ l t ł B r t U n n

Dr. Ul f. ROSI
lok .  b. ocp- Ł a z a r z a  e h .  w e -  
n e r .  o k ó r  analizy krwi na syfilis. 
C h ł o d n a  2 5 ,  lei. 99 29 1-3I5--7 
Panie — oddzielna poczekalnia.

Or. M in a
moc. Roentę-n. W ie lk a  6 (<óg 
Złotej), lei 152-13, do 11 r. I 4 7'j,.

Dl. LEI U HI I! II
Choroby kobiece. akuszer|a prze
p r o w a d z i ł  się T w a r d ą  8 , t©-

l e f .  2 7 -8 2 .  PrzyjmSje 4 —7.

« UJF| NV na 'Ukuie, kostjumy, 
ffLilll okrycia i munciurkl. 

Trlcoliny. Eponges. Hdama-zkl. 
Satyny. Chus'ki wełniane. Kapy 
i serwety gobelinowe. 
ntĆrWjt madapolamy, batysty, 
r t u l i l i i  nansuki, zefiry, obtusy, 
pi zeicieradlo. Malei|aly naub>a-  
nla męskie w dużym wyborze.. 
Na|lańsze źródło zakupówl ź\n'o- 
ni I Bolc-ld* Mawma. Chmiemd 
35, przy Marszałkowskiej.
I I  rhnrn’19 weneryczne, skór- P.j UlOlUJ; ne. rzeżączkę. syfi
lis leczy W krótkim czasie. Nie
zamożnym ustępstwo. Dr. Wetn- 
lraub, Praga leigowa 78 m. 10 
przy Wileńskiej. Od 10-12  1 od
4 - 8  w________ ________________
n .  białej bielizny potrzebne 
liu szwaczki na mieiscu I z4 
dom- Krochuzalna 12 m 84.
n , t r ; „ t | |  zdolne do atlasków l 
f lu il i i lż l  merezek p o t r z e b n e .  
Wydaię za dom. Nuwoltpie 53
m 18
rhornhll weneryczne, i#-iączkę 
LłiU! UJj leczy się w jaknajk,ol
sz ym czasie Przyokopowa 4 3 -7 ,  
róg Grzybowskiej, od 4 — 7 wie
czór. Penie 2 — 4 Dr. RoscntaL
Dlinifl ,ub najmę puki>| ęwen- Hupilj lualnle z kuchnią w War
szawie lub przedmieściu. Zgło
szenia J. H. rtdmliilsliacja „Ro
botnika"'.   f  ■ i 1 .......  -  1 "■ **

Ma » * y o y  do szycia znanej do
broci „hasprzyckiego". Tanlo- 

Hurtowo-DetBlicznie-Ksty. Skladl 
fabryczn* — Warsztaty reparacyj- 
ne Warszawa. Marszałkowska 153, 
telefon l'*4-5l. Filia Częstocho
wa Aleja 43. Zamawiać n i jż n i  
listownie w Warszawie._________
Uahll solidne w wlel. im wybo- 
SiKJlS rze p o l e c a  Franciszek 
ftrens. Plar Trzech Krzyży, ceny 
bezkonkurencvin^_____________
n«U - zimowe, kożuszki, burki, 
rfliN futro, kurtki, wyprzedaje
my o 50% niżej kosztu. Poleca
my gilt niUiry, jesionki, spodnio, 
saki golowe I na zamówienia Z 
własnych I powierzonych mater
jałów o 5>S taniej, jak wszędzie. 
Wytwórnia Ubiorów Męskich, rii- 
powskl I Majewski Chm elna 49, 
front II p. m. 5. tel. 242*',3. (Na
rożny dcm przy Dworcu Glówn ).
fU«*inhan bieliżmarkl do dam- 
ruiiXhliub sklej bielizny zwyczaj
nej I okrętkowej na wydanie ro
boty za dom. Nalewki 15 — 17, 
Rajzner.
W !  Du P tu r 9 największych roz- 
l i i  U mjarów wstrz.muje skutecz
nie bandaż Błażewicza. Chmiel
na 16.

używany tanio sprzedam 
lub dam na raiy. Sien

na 74 m. 35

tiuiariln d0 b,sli*nyd&W&LLul damskiej potrzebne. 
Pawia 8 m. 24.
f li . . ,##  panny oiaz zdolne pod- 
tfiui dLS ręczne potr .ebne do 
magazynu mód. Dzika 10. front 
„Rozkosz"._____________________
T U Ick le  I kilimkarskie wars/ta- 
luA ty, przybory, grempte, ną 
składzie. Czajkowski. Zielna 6.

f zgi a n a l i t y c z n e ,  precyzyjne; 
szkolne m i k r o a - o p / ,  lor

netki, p o l a r y m e t r y ,  aparaty 
do celów naukowych, technicz
nych. cyrkle, napiawia z gwaran
cją WylwOinla Precyzyjno-Me- 
chanicz <fi J. U 'leszowski War
szawa, Chłodne 37, lelefon 215 24
7o'lU sztuczne plomby, usuwe- 
LĘJj nie zębów bez bólu. ko
rony. wykonywa wykwftinie po 
cenach umiarkowanych. Zakład 
Da ntystvezny, Leszno siedem, te-, 
lefon 53 08 Splaly częściowa. 
1'orada bezrłktna.
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